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Na złość Piłsudskiemu, 
na złość demokracji, 

na złość państwu
Z łaski tedy naszej prawicy, kierowanej przez 

endeckiego fanatyka ks. Lutosławskiego, mamy 
nowe przesilenie rządowe, nowe walki o utwo
rzenie gabinetu, przedłużające się w obliczu Eu
ropy, igrzysko rozpętanych walk partyjnych, no
wy cios dla naszej waluty,

Polityka endecka to już nie nawet konsek
wentne dążenie do osiągnięcia pożytku partyjne
go, ale namiętne* histeryczne, szalone, robienie 
na złość rządowi* Naczelnikowi Państwa, demo
kracji, państwu. Niech się raczej .wszystko zawali 
— tak myślą endecy — jeżeli my nie możemy 
dostać się do rządów.

P. Artur Sławiński jest człowiekiem rozum
nym, o najlepszej woli. partyjnie nigdy zbytnio 

-rut zaangażowanym. Kierunek doi .tyczny tego- 
przywódcy b. Ce-ntr. Kom. nar., organiza :ji lewi
cowej, znacznie był w  czasie okupacji bliższy 
linji endeckiej,, niż polityka „centralna11 p. Poni
kowskiego. Endecy — tak wołali •— obawiali się 
o „czystość wyborów, ściślej: bali się, by nie za
kazano oddknej im części urzędników robić nad
użyć na ich korzyść. Ale rozecie ministrem sfrraw 
wewn. w rządzie p. Śliwińskiego pozostał p. Ka
mieński, którego endecy rvraz z cafym rządem 
p. Ponikowskiego chcieli utrzymać przy władzy. 
Żal za PP- Michalskim i Skirmuntem nie był rów
nież decydującym motywem ofenzywy. Do obu 
tych ministrów endecy —- jak zwykle — w róż
nych okresach odnosili ■ się rozmaicie- Powody 
bezprzykładnie brutalnej kampanii, wszczętej 
przeciw p. Śliwińskiemu na komendę przez wszy
stkich skrybentów endeckich w całej Po'sce, po- 
v odem sprowokowanych przez endecję krwa
wych zajść w  Wilnie — o których dziś — gdy 
p. Śliwiński ustąpił — cicho już w  prasie ende
ckiej .— było dążenie do osadzenia p. Korfantego 
wraz z gotowym już rządem na fotelu premje- 
rowskim — jako mocnego „wyborczego*1 premie
ra, a w , razie niemożności natychmiastowego 
zrealizowania tego planu, chęć znużenia społe
czeństwa zamętem przesilenicwym, by poddało 
się prawicowym menerom.

Paru głosami upadł. rzad p. Śliwińskiego, a 
głosy te zawdzięcza piawśca „żelaznym posłom“ 
z klubu pracy konst., posłom, którzy nigdy po 
rozwiązaniu Sejmu mandatów nie uzyskają i któ
rzy dlatego pójdą z każdym, kto zagwarantuje im 
przedłużenie mandatów. W tym celu endecy mieli 
im obiecać przedłużenie ich mandatów wiry! 
nych. nieprzeprowadzenie wyborów wę wschod
niej Mulopolsce, szkodliwe dla ludności, pozba
wionej pra wdziwych, troszczących się o jej los 
przedstawicieli, niebezpieczne dla państwa, gdyż 
zagranica wyłączenie to gotowa tłumaczyć jako 

, w ynik naszego braku pewności — tak pod wzglę 
dem prawnym, jak taktycznym. AJe cóż znaczy 
debro państwa, cóż znaczy konsekwencja — en 

■ cięciw do niedawna domagała się rychłych wy 
bm-ów - -  wobec partyjnego ' pożytku, wobec 
im maści ;,robienia“ na złość?

Śmiertelny taniec endecji 
na grudach swego programu*
Prawica rozbita moralną klęską, proponuje rząd bezpartyjny.

BEZNADZIEJNE OBRADY KLUBÓW 
PRAWICOWYCH.

DRUGI DZIEŃ PRZESILENIA.
Warszawa. (Tel. wł.) (G.) Wczoraj zebrały 

się grupy prawicowe począwszy od klubu K. P. 
K„ a skończywszy na Zw. L. N. Celem tego ze
brania było zastanowienie się nad sytuacją, jaką 
wytworzyły same przez obalenie Rządu. Stwier
dzić należy, że wśród, tych stronnictw panuje 
konsternacja, bo, jakkolwiek posiadają przypad
kowo arytmetyczną większość, to jednak ntie raa- 
ią ani tej koniecznej siły politycznej, ani moralnej, 
która jest potrzeona nie tylko do utworzenia, ale

i do utrzymania Rządu. Dlatego też na posiedze
niu tych klubów doszli do wnioteku, że należy po
czynić awanse w kierunku strormictw lewico
wych i zaproponować tzw. po en decku rząd bez. 
partyjny. %

LEWICA STANOWCZO ODMAWIA.
Kluby lewicowe, które w tym samym czasie 

odbywały narady stwierdziły przedewszystkiem, 
że i nadal utrzymują from. •ieoneaity w stosunku do 
frakcji sejmów., a następnie, że w żadna pertrakta
cje wdawać się nie będą z tymi którzy obalili 
Rząd demokratyczny, pozostawiając aft zabiegi i 
wolne pole do twoi zciria Rządu.

-m

Endecja nie złoży żadnego gabinetu.
Zamiar utworzenia rządu lewicowego rękoma prawicy.

Skonsternowana taką odpowiedzią klubów le
wicowych prawica wznowiło popołudniu swe o- 
brady pod przewodnictwem p. Eaworowskiego, 
nowo skaptowanego obszarnika do nacjonalistj- 
cznego obszamkzego bloku.

OPERETKOWE RE70LUCJE I PODOBNI 
DELEGACI.

Na naradzie tej uchwalono pomimo wszystko 
zwrócić się jeszcze raz z zapytałem  do poszcze
gólnych stronnictw lewicowych, czy jednak nie 
zechciałyby wejść w pena klacie, co do „utwo
rzenia rządu lewicowego rękami prawicy".

Podzielono nawet między siebie role, a więc 
p. Skulski ma się zwrócić dziś do N. P. R.; hr. Ba-

worowski w imię zasady, że przeciwnośofi się uzu
pełniają ma się zwrócić do P. P. S.; p. Stesłowicz 
w charakterze, świeżego narodowego demokraty, 
ma się zwrócić do ludowców. Poseł Koliszer po
dobno ma się zwrócić do klubu żydowskiego acz
kolwiek, jak twierdzą, nie miał do tego ochoty. 
Wreszcie chodziło o wydelegowanie do pertrak
tacji,, ze Stapińsktm i Wyzwoleniem. P o .dłuższych 
namówieniach poseł Matakiewicz zdwc/oował się 
konferować ze Stąpińskun. a poseł Dubanowicz 
z Wyzwołeniem. — W ystarczy to zesta-wieme 
pod względem sytuacyjnym i personalnym, aby 
zdać c-obie sprawę, w jakiej pozycji znaleźli się 
wczorajsi „zwycięzcy".

P. Trąmpczytiski niema zaufania do Kom«sji
Głównej. '

W każdym razie nie widać możności odby
cia posiedzenie Komisji Głównej przy takiej sy
tuacji P. marszałek Trąmpczyńskt, obarczony za
ufaniem 201 głosów na razie nie wyznacza p*>- 
siedzenia Komisji Głównej wciąż licząc na to, że 
jakoś to będzie. Jednakowoż sam marszałek ja
koś sam w to bardzo nie wierzy, albowiem, jak 
się dowiadujemy .z kancelarii sejmowej,' ma za
miar odwołać, wyznaczone na wtorek posiedzenie 
plenarne nieokrtślając bliżej terminu plenarny cli 
posiedzeń.

Z tego widać, że 
łatwiej było obalić Rzad niż Rząd utworzyć 

Nlic w tern dziwnego gdyż czteroletnie „zasługi*1 
naszej reakcji polegają na służeniu nieumiejętno
ścią i nieużytecznością w budowaniu Państwa.

P. KUCHARZEWSKI NIE CHCIAŁ 70STAĆ  
PREMIEREM.

Warszawa. (Tel. w t.) (G.) P Federowicz w 
kuluarach sejmowych. zapewniał,, że ma obiecane

od p, Jana Kucharzewskiego, iż w razie ooal.enia 
rządu p. Śliwińskiego przyjmie propozycję obję
cia prezydentury gabinetu. Legenda p. Fedorowi
cza rozwiała się wczoraj kompletnie, nibowtem 
p- Kucharzewski oświadczył, że mu żadnej rro- 
pozycji nie robiono i ż>e kandydatura jego nie mo
że być w żadnym wypadku brana pod uwagę. 
Poza tern dowiadujemy się, że IV Kucharzewski 
w żadnym razie nie przyjąłby prezydentury z rąk 
tej większości, która obtliła rząd p. .Śliwińskiego.

* Y '

STANOWTSKO N. P. R
: We wczorajszych telegramach- zaszedł błąd 

w tytułach. Mianowicie votum nieufności dla rzą
du p. Śliwińskiego wniesione zostało przez nar. 
chrześc. klub robotn. (chadecja)) PP. Czemiew- 
skiego i Gdyka, natomiast N. P. R. sońdarnie gło
sowała. z lewicą, z wyjątkiem 3 i>osłów wstrzy- 
iinijacych się, którzy zostali wskutek tego z klubu 
•N. P. R: wykluczeni.
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t KU.RJER LWOWSKI z dnia 10. lipca 1922. Nr.453,

- Na zł<*§ć** Piłsudskiemu, państwm,’ demokra- 
cii sabotowała endecja rząd Mor acz ewskiegó, na 

• złość najohydniejszymi paszk wiłami obrzucała 
Paderewskiego, gdy ten chwilowo współdziałał 
z Piłsudskim i zbliżył się do lewicy - (niejedno 

t mógłby o tern powiedzieć „ideowiec11 p. Nowa- 
. czyń::.Id, wysługujący się dziś Paderewskiemu 
1 w .Rzeczypospolitej", ongi mieszający go z bło
tem w „Liberum Veto“), na złość atakowało się 

' Witosa, na złość zwalczało się Skulskiegos gdy 
pragnął iść ręka w rękę z Witosem, .na złość 
na ogiiiu napaści i najzjadliwsżych kiytyk pieczo
no rząd p. Ponikowskiego, by poprzeć go w 
chwili aynnsii — ńa złość Piłsudskiemu. I tak 
ciągle. Śliwińskiego obaliła endecja za to, że 

; i na jej wezwanie wyznaczył go Piłsudski, a zgo
dzi się może rta kogoś bliźniaczo pod względem 
politycznym doń podobnego, byle się nazyw ać, 
że „Piłsudski przegrał", a ona „postawiła na 

. swojem". J" v ;'-\ ■
Endeckiej polityce burzenia, negacji, kałtrm&ui 

przeciwstawia lewica_ Hnię państwowej pracy, 
demokratycznej konsolidacji wrsikazainej od dawna, 
dziś dokonanej, jak to z wielkich mów Witosa, 
Daszyńskiego, Babskiego wynika. Piłsudski zdaje 
sobie sprawę z konieczności szybkiego zlikwido
wania rozpętanego na riowo przez endecję prze
silenia i zwrócił się do Sejmu z zapytaniem, czy 
ma wyznaczyć nowego premiera. Warch-ulstwo 
endecMe • zaciągnęło hory/nut polityczny clnnu- 
rami, stworzyło duszną, na elektryzowaną, groźną 
atmosferę. Trzeba naprawoć to, co zepsuła, ende
cja. Trzeba nowy rząd • utworzyć. Jest rzeczą 

. jasną i oczs wistą, że nie dokona' się to bez 
współudziału, .  sohdarnej-. lewicy, a tom mniej 

; whrew jej woli, wbrew woli ,  stojącej za nią 
'znacznej wnększnści pracującego, aktywnego spo
łeczeństw a. W. J.

Tworzenie nowej 
Ukrainy.

(Korespondencja własna)
•’' .V'* ;v' *
.jać& ż  ,0  Pogranicze n, czerwiec*
.^■„.NaWiązujac do informaojk -podanych iwape-i 

przednich korespondencjach o charakterystycz
nych objawach przemian w strukturze władzy 
sowieckiej na Ukrainie, spieszę podzielić się z 
czytelnikami nowemi spostrzeżeniami i wiadomo, 
ściami z tej dziedziny.

Za wschodnią granicą naszą dokonywa się 
wielki proces oolityczny, ciekawe wielce grupo- 

’ wdanie się. sił, Orientowanie się w nich przedsła- 
t t r l

wia-dlsi nas pierwszorzędny interes, gdyż uchroni 
nas od zaskoczenia wypadkami, jakiegokolwiek 
by one były charakteru.

,W siłach politycznych, kierowanych dotych
czas przez element komunistyczny, dają się zau
ważyć dwie główne warstwy, z których jedną o- 
kreślę jako fundament, a drugą jako nadbudowę, 
wznoszącą się na podłożu. Na razie istnieje koor
dynacja między wymienionymi i czynnikami. Siły 
określone jako nadbudowa, a złożone z warstw 
społecznych, dotychczas wrogich systemowi so
wieckiemu, dziś coraz to więcej wchodzą jako 
składowe części w nowy gmach sowieckiej wła
dzy. Do współudziału w obecnej władzy' nie we
szły samorzutnie; powołały je czynniki, które do 
tychczas stanowiły i stanowią fundament sowie
ckiego systemu. Warunki jednak, w jakich.doko
nywa się wkraczanie antysowjeokich dotąd czyn
ników w składowe części obecnej budowli pań
stwowej sowietów są zgoła inne od tych, jakie do 
niedawna jeszcze istniały. O ile bowiem dotych
czas element dawnego autoramentu politycznego 
stronił od władców sowieckich i służył im tylko 
pod fizycznym przymusem, choć w znikomej licz
bowo sile, to obecnie władze sowieckie przy powo
ływaniu wspomnianych czynników do współ
udziału w  rządach nie natrafiają już n? opór i nlu- 
cbęć. Nie znaczy to, by ludzie, należący dawniej 
do grup „czarnosecinnych" miały się pogodzić z 
systemem komunistycznym, ale oznacza, że tu  
znały, tż nadszedł czas do działania i wywierania 
wpływu . na dalszy bieg v y pa.dków. Oczywiście 
,na zewnątrz nie. wypowiadają się z. tern, przyjmu
jąc współudział w rządach sowjeckich, nie zgła
szają swoicn programowych zastrzeżeń, przyjmu
ją oficjalnie punkt widzenia sowiecki, orjenrują się 
jednak równocześnie w  kardynał nem przesunię
ciu się nastrojów mas, dalekich już obecnie od en
tuzjazmowania się „komuną".

To też na oko jest wszystko po dawnemu, 
Otto istnieje fundament sił sowieckich Człony 
fundamentu czerpią programowe soki z „Wsiej 
oineza" (szkołj powszechne), z „Parfszkół" (szko
ły partyjne), „Pohtkursów" (kursy polityczne), 
„Agitkursów" (kursy agitacyjne), „szkół krasnych 
kor.iartdirów" ftp. Kierownictwo tyęh. instyiiucdli 

•Kśźtałcąeych kadry k o mimis tyczne?' snoczy vra * w 
TfeKO 'przekonanych kom unistów Nat{K£r odbywa 
się ściśle wedle instrukcji komunistycznych. Cała 
młodsza generacja przepalana jest systematycznie 
hasłami bolszewickiemi z kióremi wchodzi rastęp- 
nie w  życie. Zycie to jednak idzie swoim własnym 
toreni. potrzeby jego jakżeż inne są od frazeologu 
nauczycieli komunistycznych. Opanowanie go 
nrzez komunistyczny element okazało się niemo
żliwe. Młode kadry kształcą się dopiero, spraw--

. drtuWTR BERGMAN. 22}

Ostatnia mhjaśnie pana.
Ze szw ed zk ieg o  przełożyła f&zeta Rłemeasiewiczowa.

01 (Ciąg dalszy).

Roger miał także ochotę pójść na Rogershof 
w roli szpiega kro jako ścigany zbieg będzie 

:błądził po najtajniejszych zakątkach parku — pro- 
;ponował. Lecz wykonaniu tego planu sprzeciwił 
;się Piotr stanowczo, chociaż łagodnie. Tak więc 
towarzystwo się rozłączyło.

*
Gd3" Kuba wchodził do fedałńi służby; wybiła 

pierwsza godzina. Spodziewał się zastać stół 
karciarzy zajęty, a matkę siedzącą we framudze 

' okna z pończochą w ręku. Chciał z nią pomówić.
— Czemuż pan jest sann, Jonssonie?
— Iia, cóż myślisz, Kubusiu? — pytał Jons- 

sem z miną tajemniczą, stukając w  szklankę z por
terem.

— Gdzie jest matka?
— Co ja wiem! Może wisi na jakimś sznurze 

od story lub leży w studni.
— Co mają znaczyć te bzdury
— Tak, tak,, mój drogi tu zaszły rzeczy, ach!

1 — laśnie pana szlaczek trafił, Wikberg się po
wiesił, a Tonio mopif. Enbetgowa leży w swram 
własnym piecu piekarkim... hihihi! Pstać mać*

i ci mówię !
—Znów pan pijany, Jonssonie !

No, że wyipił trochę ponad pragnienie, temu 
.nie przeczy. Ale też zaszły rzecz3 !... Wczoraj

szego wieczora Jorassoiti szczęśliwie dostał się do 
swojej izdebki. Słyszał Fnbergową, jak chodziła 
pi całym ctamu i szukała dzieci. By? jednak prze
konany, że niepokój ten ułożył się bez jego pomo
cy i wlazł do łóżka. Zaledwie nakrył kocem gio- 
wę, posłyszał, jak Ludwika z Toniem wspinali 
się na schody i weszli do jego izby. Enbergowa 
omal nie zerwał? z, nłe.go koca. On. iako ten, któ
ry ostatni widział dzieci, musi wiedzieć, gdzie są, 
dokąd poszły? Nie 'wło pardonu. Musiał powie
dzieć prawdę. A ponieważ’ był zgnirwany wypa
dło to trochę, za gwałtownie. No cóż, zapewne 
bedą nocowały w chacie ! — rzucił im... Trzebaż 
ci było wtedy widzieć matkę, Kubo ! Nie przy
puszczałem, by Enbergowa mogła być taka po-- 
pędliwa,... ale powiadaja, że w nfej płynie też 
nieco krwi szlacheckiej.

A dziś już o pół do dziesiątej z rana prosiła 
o posłuchanie u jaśnie .pana i otrzymała je. Roz
mowa zaczęła się w bardzo przyjacielskie: for
mie, przynajmniej ze strony jaśnie pana. Pani 
Enbergowa wyjechała znowu z ta historią o cho
dzeniu do szkoły -  A czy  nie sądzi, że Kuba jest 
już trochę za stary na to, żeby siedział na ławie 
szkolnej razem z małermi dziećmi?

— Tak, niestety, rozumie się, żą już teraz za 
siary na zwykłą szkołę. Ale możnaby go wysłać 
do szkoły rolniczej lub podobnej, gd; ieby się przy
gotował do jakiegoś zawodu, któryby mu przy
niósł dobry i uczciwy zarobek.

Według orzeczenia Wikberga mówiła bardzo 
pięknie; niemal tak, jak nieboszczyk w ik a T y  s w o 
jego czasu.

Gdy skończyła, jaśnie pąn, który siedział, ki-

ność urzędów sowfećfcch, prowadzonych przez ( 
komunistów wziętych z ulicy, okazatą sip niewy
starczającą, opanowanie poszczególnych dziedzin 
wojskowych, politycznych i gospodarczych wy
magało „fachowców", specjalistów". Ci znajduja 
się w szeregach „kontrrewolucyjnych", mądrość 
uzyskana przez młody narybek w „Politkursach" 
nie wystarcza do nię*ia poszczególnych działów' 

-państwowej pracy. To było podłoże do powoła
nia sił nowych, choć istniejących dotychczas w u. 
kryciu. Rozpoczyna się okres „specjalistów" t. żw. 
„speców". Poszczególne biura i urzędy poddano 
reorganłzaćji. Wyrzuca sie z nich balast niewy
kształconych, a . powołuje się w ich miejsce' Jaw
nych carskich fachowców. I zaczyna sie raić po 
urzędach od osobistości o wieice ciekawej prze
szłości.

Podaję kilka charakterystycznych przykła
dów; Rozkazem 1. .maja br powołani do urzę
dów w wojsk- kijowskim okręgu: Muratów (b.
generał major carskich kozaków dońskich), Tu- 
skajew (b. pułkownik carski),, Htojew (b. pedpor. 
carskiego sztabu gen.), Cyhifijew (b generał , 
wojsk carskich). Sotnyszlrki (b. pułk., sztabu gen.), 
Krym-Szamchatow (b pułk. wojsk kubańskich i 
zarazem b. powstaniec , autysowjecki). W szyscy 
wymienieni to ludzie autoramentu „czarnosecin
nego". Jest to zaledwie cząstka, wzięta z jedne
go .rozkazu. Oprócz nich cała gromada dawnych 
dworzan carskich, marszałków, kniaziów, baro
nów dziś wchodzi do współudziału w  rządach. 
Jeden z nich, niejaki Markiewicz (b. „kamerher 
dworu Jeho Weliczestwa") podolski ziemianin- : 
Rosjanin wydał broszurkę, w  której potępia emi
grację rosyjską, w, tein Burcawa ;i Sztagiua, za
rzucając im zaprzedanie się koalicji i- czyhanie, na 
całość Rosji, Ó w , Markiewicz sprawuje obeętttc ’ 
urząd prezesa Komitetu pomocy głodujan w Kijo
wie. Odmawiających pomocy z Ukrainy chrzd się 
nazwą, „zdrajców ojczyzny1' i Petlu-owców- Inny, 
znowu dawny ,,czr rnoseciniec", b. carski DOlię- 

. majster podolski, niejaki Żurawski, zajął obecnie 
miejsce naczelnika „ficmolarstv.nenuoj Ochorony" i 
(dawne „Czeka") w Mphyłowie. Dawny prystaw 
carski, Dasz^kipwiez, jest obecnie naczelnikiein 

,3V3Hnfejii«!«g instytucji w Ląferegęsjlieu JS#,:, 
przykłady tylko, gdyż we J
m';ejsęowościa,di stan rzeczy podobny,-

W związku z tym napływem dawnych oso
bników. carskich do urzędów sowieckich wzmaga 
się ostry kurs antjąikrainski. Jęz^k ukraiński w 
urzędach zwohra usuym się Ukraina, nazywana 
pogardliwie „chacblandją’’ wchodzi ponownie w 
okres eksterminacyjnej* Icynaradawiającej poli

tyki wiełkorysyijstóei. Germanofflskr kienriiek o- 
becnej polityki; sowjetow zniajdujie w  ‘kołach

wnąLz uznaniem głową i oświadczył, że ma zu- 
nełną słuszMość. — Ale zapytał: jak też myśli, co 
na to powie Biandzia?

To była oliwa do ognia. Pani Dnberm wa. się 
rozgadała. Takiego kazania nie pozwoliłby sobie 
nieboszczyk wikary nawet u najnędzniejszego 
komornika. Tylu silnych zwrotów i wspaniałych 
napomnień wiórki grzeszrak baron nie słyszał \v 
całem swojem życiu

A co dziwniejsze, jaśnie oan zdawał się tęgo 
nie brać za złe Enbergowfej. Rozumie się, że bły
skał oczami i skrobał od czasu do czasu koniec 
nosa. Lecz przytakiwał również. Czasem splótł 
ręce, jak do , modlitwy. Wikberg zaniepokoił się 
jednak i daw7ał pani Enbergowo; znak., by prze
stała wreszcie. Ona. na razie usłuchała. Lecz 
na koniec jeszcze ją skusił diabeł i powiedziała:

— Nie, jaśnie panie, przed Bogiem i sumie
niem naszem nie możemy znaleźć usprawiedli- 
wbenda, pozwalając dzieciom żyć bez wszelkiej o- 
byczajmości, po pogańsku nię ledwie. A jak sądzi 
jaśnie pan, co pomyśli o tem, jaśnie pani, jeżeli 
teraz....

Dalej niezajechała — ucieczka na ycbmia- 
stowa stała się konieczną. Wikberg otwarł dr ,>vi 
szeroko, wybiegła przez nie, a za mą poleciała 
laska i różne inne drobiazgi. Była bez tchu, ale 
właściwie wyszła cało. A co ciekawsze, już w 
pół godziny później stała znowu t*rzed ja%ne pa
nem, a co dziwniejsze: jaśnie pan przepraszał ją 
fórmałnie.. to znaczy powiedział:

— Jeżeli jej się coś dostało, nietch sama ser 
bie przypiszę całą wine. czarownico !

d, n.)(C.
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..czarnosecińców", powołanych do władzy, gor
liwe poparcie, hasło: „Zbawtienie Rosji w soju
szu z Germanią" przyjęło się w  całyrnyzywiole 
rosyjskim na Ukrainie. — Front polityczny jest 
wspótoy, wre jednak cicha, utajona walka na tle 
różnic społecznych między siłami fundamentów, 
a siłami nadbudowy.

Na razie brak wszystkich danych do zawy
rokowania, której z tych sił przypadnie władza 
w  przyszłości. Symptomy każą jednak przypu
szczać, że znaczenie czynników z nadbudowy 
wzrastać będzie stale, przenikać do fundamentów 
i dążyć do owładnięcia całym gmachem rosyj
skiej państwowości.

N. N.
-oo

Przegląd światowy.
z a w ie r u c h a  p o l it y c z n a  w  Nie m c ze c h .

(ik) Sprawa istnienia republiki 'niernicckfiej po 
zamachu na Rathenaua znajduje się pod wielkim 
znakiem zapytam' a. Tak prawica, jak i lewica gro
madzą swe siły do rozstrzygającej wajki. Po za
machu na Rathemjma prawica zamówiła zamach i<a 

. Hardema, a zdemolowane domu robotniczego w 
Mannheimie jest dalszym ciągiem tej akcji. Lewi
ca tymczasem mobilizuje masy, urządza wielkie 
zgromadzenia po miastach, na których domaga 

‘się od rządu uchwalepj-a środków represyjnych 
przeciwko knowaniom prawicy.

Tymczasem projekt ustawy o ochronie repu- 
fbliki nie ma pewnych szans zwycięstwa. Od pro
jektu tego zależy dalsza egzystencja obecnego1 ga

binetu. Obie te sprawy są przedmiotem gwałto- 
.wmyeh dyskusji na posiedzeniach Sejmu Rzeszy. 
!pod'czas kiedy projekt ustawy o ochronie repu
bliki odesłano do specjalnej "komisji, celem uzgo
dnienia wszystkich poprawek kwestja rekonstruk
cji gabinetu napotyka na coraz to większe trud
ności! — Dotychczas są dwie propozycje; albo po-

■ wołać do rządu przedstawicieli partit tS eseman- 
na. albo niezawisłych socjalistów. Socjaliści wię
kszości chcąc wciągnąć do rządu niezawisłych.

-natomiast demokraci wszczęli rokowania .ze Stra- 
senmanaow cami. Przyjęcie obu tych kombinacji 
równocześnie jest wykluczone ze względu na nie
przejednane stanowisko obu tych partjt.

Zamęt w stosunkach parlamentarnych odbija 
się bardzo dotkliwie na marce niemieckiej. Polar 
który kosztował niedawno 300 mk dochodzi obe

cnie do 500. Spadek marki wywołuje coraz więk- 
'szą drożyznę .i niezadowolenie w sterach robotni- 
..czych i urzędniczych. Korisekweneją tego chaosu 
będzie Rozwiązanie Sejmu i rozpisanie nowych 
.Wyborów. Zanim jednak do tego dojdzie, może 
się zdarzyć jeszcze widie niespodzianek.

KONTRABANDA BRONIĄ WE FRANCJI.
(c.) We Francji odkryto kontrabandę broni 

(Pochodzenia belgijskiego, angielskiego, francu
skiego i niemieckiego na korzyść armii sowieckiej 
i syberyjskiej. 1

PAKT ANGLO-FR ĄNCUSKI.
, Londyn. (PAT.) Dnia 5 bm. ambasador fran
cuski oświadczył Balfourowi, że rząr francuski 

i zgadza się z Lloydem George m co do tego, że 
pakt angtielsko-francuski powienien być zakoń- 

■czeriiem serji umów co do kwestii nierozstrzy- 
i gniętych między obu państwami z tern zastrzeże
niem, że kwestja zawarcia paktu nie może być n- 

[zależniona od rozstrzygnięcia wszystkich kwestji 
spornych.

POD WARUNKIEM UZNANIA TRAKTATU 
WERSALSKIEGO WEJDZIE LITWA DO LIGI 

NARODÓW.
Biuro prasow-e poselstw a litewskiego w Ry-

■ . dze komunikuje, że spodziewane. wobec zasadni
czej decyzji konferencji ambasadorów, uznanie

! Litwy deiure przez rządy euten'y dotychczas nie 
nastąpiło. W politycznych kołach litewskich prze- 

. widują, że uznanie to połączone będzie z pewny
mi warunkami, których treść dotychczas nie jest 
w całości znana. W każdym razie Litwa znui- 

.szona będzie do uznania traktatu wersalskiego.
(PAT.)

REFORMA ROLNA NA ŁOTWIE.
Po długotrwałej obstiukcji socjal-dcmokra- 

tów na wczorajszem posiedzeniu konstytuanty ło
tewskiej ''przeszedł większością 20 głosów w nio-: 
sek socjalnych demokratów odroczenia do przy
szłej sesji rozpraw nad projektem ustawy o w y-' 
nagrodzeniu za wywłaszczone ziemie. i

Prasa ryska zamieszcza wiadomości o mo
żliwości kryzysu rządowego na tle aiaków pod
noszonych w konstytuancie przeciw obecnemu 
ministrowi rolnictwa. (PAT.)

SPÓR ALS TRO- WĘGIERSKI.
Wiedeń. (PAT.) Wyznaczony przez królowę 

holenderską na sędziego dr. Zinimerman, bur
mistrz Rotterdamu, przybył do Wjedmiaż iMa on 
wydać wyrok w sprawie- spornej Węgier zachod
nich. Sąd rozjemczy już się ukonstytuował.

REFORMA IZBY LORDÓW.
(c.) Celem przedłożonej reformy Izby lordów 

jest stworzenie arystokracji umysłowej w miej
sce arystokracji rodowej. Obalony ma być system 
dziedziczności, wyjątek stanowią jedynie książę
ta krwi królewskiej. Członkowie Izby wybierani 
będą jedyire dla swych zasług. Obecna Izba lo r- j 
dów wybierze ze swego łona 100 lordów, t. zw.

lordów parlamentarnych, a ci wybiorą 200 innych 
z pośród odznaczających się obywateli kraju, za
służonych dla narodu. Parowie będą mogli kandy
dować do Izby gmin. ,

Qm „russkie<4 partje
Po rozwiązaniu zjazdu „ruskiej1* partii, zwo

łanego na 13. czerwca, 30. czerwca ponownie u- 
rządzomo zjazd; tymczasem mzadzlła go prawi
ca. Na zjeździe tym zjawili, się zwolennicy p. K. 
W alickiego, który ogłosił, £e wszelkie węzły le
wicy z ugodową frakcją definitywnie zerwały się. 
Nowa partia rusza się — przynajmniej tak pisze 
o sobie w organie swym „Wola Narodu1'. Cha
rakter jej pracy czysto socjąlistyczny. Na wiecu 
w Drohobyczu uchwala się prócz wyrazów wit.u- 
ności dla lwowskiego „ispołkoma41 i propagowa
nia partyjnego organu zakładanie profesjonalr.u- 
klasow ej organizacji russkich robotników11 i żą
da się zwołania zjazdu nauczycielstwa szkół po- 
wt/ecłmycn średnich celem o ; nizacji sprawy7 
szkolnej. Oczywiście głosi .a „socjai-russka” par
tia „wspólny front11 z Ukraińcami, dlatego też gło
si bojkot polskich szkół wyższ.

■ OO—

Nota polska do Ligi Narodów przeciw Niemcom.
Niemcy nie wy mnały zobowiązań przy oddawaniu G Ślą tka.

Katowice. (AW.) „Wanderer11 donosi z Ge
newy, że rząd polski przez ręce polskiego posła 
w Paryżu wniósł protest przeciw niewykonaniu

skim. Pierwszy ten protest polski odnosi się prze
de wszy sitkiem do niewykonania przez Niemcy 
zobowiązań podczas przyjmowania przez Polskę

przez Niemcy zobowiązań w traktacie genew- poczt i koleji górnośląskich.

T e r r o r  r>!ero;ecki na 8. Ś ląsku.
TŁUM HULA.

Katowice. (AW.) W Opolu powtórzyły się 
barbarzyńskie wybryki tłumów niemieckich prze
ciw kobietom, które miały już miejsce w Byto
miu. Kobiety znieważano publicznie i bi:o.

NIEMCY USIŁUJĄ WPROWADZIĆ ZAMĘT 
NA KOLEJACH POLSKICH.

Katowice. (AW.) W Bytomiu odbędzie się 
konferencja w sprawie unormowania ruchu ko

lejowego na granicy śląskiej. Konferencja została 
zwołana w związku z trudnościami, jakie czynią 
Niemcy; tamując ruch kolejowy na G. Śląsku. 
Wskutek tego bowiem kolejnictwo poiSKie natra
fia na coraz większe trudności ze s rony urzę
dowych czynników- niemieckich, które stosują 
czynny i bierny opór. Prócz tego na pograniczu 
orgeschowcy niejednokrotnie ostrzeliwuią i napa
dają pociągi niepozwalając na rozwinięcie nor
malnego ruchu kolejowego.

Rturza po lityczn a  Idzie p rz e z  tie a ic y .
Berlin. (AW.) Rychły postęp bieżących w y

padków staje się przepowiednią zmian w ustroju 
politycznym Niemiec. Wydarzenia odbijają się na 
trudnem położeniu Niemiec, czego dowodem ka
tastrofalna haussa dolara.

NIEMCY PROSZĄ O MORATORJUM.
Berlin. (PAT.) W BK. Urzędowo podają, źo 

rząd Rzeszy zdecydował się prosić komisję repa- 
racyjną o moratorium w tym kierunku, aby w y
płaty gotówkowe mogły być rozłożone na dłuż
szy czas. Dwaj sekretarze stanu odjechali już 
w tej sprawie do P a n ż a .

STRESEMANNOWCY WSTĘPUJĄ DO RZĄDU 
NIEMIECKIEGO.

Berlin. (PAT.) — W odpowiedzi na list cen
trum i demokratów narodowa partja ludowa u- 
chwaliła jednomyślnie wziąć udział w rządzie. — 
Z tego powodu „Die Rote Fahne" (organ komuni
stów) pisze: Teraz jest jasnem dla każdego czem 
jest rząd Wirtha. Jest on bezwolnem narzędziem 
w ręku Stinnesa. Obecny parlament nie uchwali

ustawy o ochronie republiki. Wobec tego precz z 
rządem, który przeciwny jest woli przeważającej 
większości ludu. — Lud okaże swą siłę, aby-po
wołać swój rząd.

n ie z a w iśl i Za d a ją  r o z w ią z a n ia  p ^r l a . 
MENTU.

Eilvese. (PAT.) Berliński organ niezawisłych 
socjalistów „Freiheit11 pisze: Sytuacja w Niem
czech tak dalece się zaostrzyła, że ratunek przy
nieść może jedynie rozwiązanie parlamentu i roz
pisanie nowych wyborów.

AGITACJA MONARCHISTYCZNA W WOJSKU.
Katowice (AW.) W Gliwicach większość ofi

cerów Reichsweliry usposobiona jest monarchi- 
stycznie. Członkowie „Selbschutzu11 współpracują 
z wojskiem w charakterze rzeczoznawców. We
dług krążących pogłosek szerzy się w niemie
ckiej części G. Śląska w porozumieniu z rządem 
berlińskim nowa tajna organizacja bojowa dla o- 
brony republiki. i

 oo— -

I je s zc ze  —  je s z c z e  Ja w o rzy n a .
Pod tym tytułem zamieszcza wielki poeta 

Podhala Wł. Orkan artykuł w „Gazecie zako
piańskiej11, mówiąc, że Jaworzyna to — „granica 
murowana Rzeczypospolitej na południu — sym
bol potęgi państwa — na koniec honor narodu!*' 
Obecnie nadchodzi termin załatwienia sprawy Ja-

worzy-ny dnia 6. sierpuia, a komisje profesorskie 
nawet się nie schodzą. Tymczasem, gdy w Sej
mie nastąpi zatwierdzenie traktatu politycznego 
z Czechami, to wtedy po prostu powiada p, Or
kan, Jaworzynę przefujarzymy!

-—  -co——
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Wjrii*ok na DąhaSa.
Warszawa. (PAT.) Wczoraj o godzinte 11.35. lat ciężkiego więzienia. Obrona postawiła wsiio- 

Ł-* sąd oghsitf wyroK w sprawie posła Tomasza sek o tymczasowe wypuszczenie Dąbaia na wol- 
bąbala, skazujący go na pozbawienie praw i 6 1 ność, czemu sąd1 odmówił.

ENDECJA ZWALCZA NAWET KULTURę . [
W arszawa. (Tei. w ł) (Q.) Endecko-warszaw

ska kłika od pewnego czasu napaaa na Wolną 
Wszechnice w Warszawie, dowodząc, że jest ona 
siedliskiem komunizmu. Według tego, co nam 
wiadomo, jest to postępowa instytucja naukowa 
'i dlatego kluje ona endecję w  oczy, ale z naszej 
,strony należałoby tych panów zapytać, jak się to 
stało, że prof. Tadeusz Zieliński, profesor Uniwer
sytetu warszawskiego fakultetu filozoficznego, 
tej twierdzy endecji, został umieszczony w 
zgłoszonej liście delegatów na 700-Ietnią uroczy
stość w  Padwie, jako delegat uniwersytetu pe
tersburskiego. Wiadomem jest nam również, że p. 

|T Zieliński bawi obecnie w Petersburgu. Zacho
dni teraz pytanie, czy protegowany naszej ende- 
'cji jest obywa*elem polskim i cży był jeszcze pro- 
.fesorem Uniw.. warszawskiego z chwilą, kiedy 
był delegatem bolszewickim na uroczystość w 
Padw-ie.

PREZ. CALONDER PRZYJEŻDŻA DO WAR- 
SZA WY.

Warszawa. (Teł. wł.) (O.) W  poniedziałek 
10. bm. przybywa do W arszawy prez. Cakmder 
;wraz z członkami mieszanej komisj' rozjemczej 
na Górnym Śląsku- Przyjazd ma na celu przed
stawienie się1 rządowi polskiemu.

ZAMORDOWANIE POSŁA CZESKIEGO/
Praga. (PAT.) Wczoraj po południu został w 

Pradze przez nieznanych sprawców zastrzelony 
ipos. Józef PszerricZka. Należał on do czeskiej 
.partji socjalistycznej. Przyczyna zamordowania 
jest nieznana. Śledztwo w toku. - -

WIELKA BITWA W IRLANDJI.
I “ifteld. (PAT.) Radio. Z Londynu donoszą 

o wielkiej bitwie na 80-kilometrowym froncie, na 
południe od Dublina. Wojska rządowe odrzuciły 
'republikanów. Zdobyto Flithington, gdzie republi
kanie pod wodzą de Valery stawiali zacięty opór.

Z konferencji haskiej.
ROSJA NIE UZNAJE WŁASNOŚCI PRYW.

Haga. (PAT.) Dy; kusja w  sprawie koncesji 
(doprowadziła do widocznego przełomu. Delegat 
holenderski zażądał dokładnego określenia przy
wilejów zakreślonych dla danych właścicieli. Na 
to L’twinow odpowiedział, że jedynem prawem 
im pirzyznanem będzie prawo pierwszeństwa 
‘przy otrzymywaniu koncesji. Przedstawiciel Bel
gii Cattier zagadnął wówczas Litwinowa o do
kładne określenie czy sowiety w dalszym ciągu 
nie uznają Drawa własności, na co Litwinow 
oświadczył, że nie może odpowiedzieć. Krasshi 
natomiast zaznaczył kategorycznie, że nigdy nie 
było i nie będzie mowy o przywróceniu własno
śc i prywatnej-

Wiadomości telegraficzne.
* Miljonówka. Warszawa. (Tel. wł.) (G.) Na so- 
'botniem ciągnieniu wylosowano miłjomówkę Nr. 
3,998.081, sprzedaną do P. K. K. P. w  Warszawie.

i Cziczerin w jnsbrucku. Insbruck. Przyjazd 
Cziczerina do lnsbrncka usprawiedliwiają sfery 

.sowieckie potrzebą odpoczynku po przeciążeniu 
, pracami'1 dh konferencji genueńskiej. Policja oto
czyła mieszkanie Czjcztrina szczególną opieką.

(AM’.)
Rosja agituje za odebraniem portów estoń

skich. Rew el W związku z wiadomościami o kon
centracji wojsk bolszewickich nad granicą estoń
ską wyjaśnia pułk. Tyrward. w  gazecie ..Paeva_ 
łent", że w^ród czerwonej armii, jafc i w  całej 
Rosj1 prowadzi się silną agitację przeciw Estewiń, 

'jako wrogowi Rosji, znajdującemu się w  bez
prawnym posiadaniu portów rosyjskich. (PAT).

Wyrok na carskich morderców. Sąd przy
sięgłych W' Berlinie skazał byłych oficerów car
skich Szabelskiego i Taboreckiego za zabicie se
natora Nabokowa i usiłowano morderstwo NTilu- 
kowa, pierwszego na 14, drugiego na 12 lat wię
zienia.

Niemcy oddają enteucie 2 miijony ton węgla 
miesięcznie. Londyn. ‘„Eyening News" denoszp, 
,że Niemcy zawiadomiły mocarstwa sprzymierzo
ne o swojej niemożności dalszego' dostarczanra 
2 mil jonów ton węgla miesięcznie, żądając rów- 
wnocześnie zredukowania tej ilości do 1430 ty
sięcy ton. (PAT)

Inicjator zamachu na Hardena. Berlin. WBK 
Jak się okazuje aresztowany w  Oldenburgu księ
garz Albert Grim z był główną sprężyną zama
chu na Hardena. W związku z tym1 zamachem 
aresztowano dotąd 30 osób. (PAT.)

Flotylle obce na Bałtyku. Ryga. W dniu 13. 
bm. przybędzie do Libawy eskadra francuska. 
W lipcu spodziewane jest przybycie na wody ło
tewskie eskadry szwedzkiej. (PAT.)

Wojsko papieskie zbuntowało się. Hannower. 
Radio. Z Rzymu donoszą o buncie przyboczne! 
gwardii papieskiej z powodu odmówienia pew
nych ulg w służbie, oraz nieuchylenia zakazu za
wierania małżeństw (PAT.)

Wynik wyborów w Holandii Amsterdam. 
Wedle nieurzędowych wynikóvy wyborów otrzy
mała prawica 60 mandatów, socjalni demokraci 
20, liberali 11, demokraci 5, komuniści 2, Zwią
zek robotniczy 2. W  ten sposób prawica zyskuje 
9 mandatów, socjalni demokraci tracą 2, liberali 
5, mniejsze grupy 2. (PAT.)

Walk! w Turkestanie przeciw sowietom. Ba
ku. Reuter. W południowej części rosyjskiego 
Turkestanu wybuchły rozruchy na tTe religijnem, 
skierowane przeciw sowietom (PAT)

Czas letni w Anglii. Londyn. Izba gmin roz
patruje projeikt ustawy dotyczący zaprowadzenia 
trwałego czasu letniego (PAT.)

toowstiego, lwowskiego i Tarnopolskiego, central
nego Związku Kółek rolniczych z, b. Kongresówki, 
T. S.^L., Związku teatrów i chórów włościań
skich, ▼ Związku rewizyjnego, Spółek rolniczych, 
Okręg. Tow. rolniczego w Rzeszowie, Związku 
Ziemian, Tow. u^sipodarskiego i innych. Odczy
tano szereg depesz powitalnych.

Bardzo szczegółowe-, rzeczowo opracowane 
sprawozdaame ze staniu Towarzystwa i sprawoz
danie z czynności zarządu głównego, złożył wice
prezes Tow. prof. Albin. Jurą.

Ogrom dokonpjnej pracy, ilustrowały cyfry 
statystyki, przedstawionej, przez prof. Jurę.

Zewsząd piętrzące się trudności, złnagaWia się 
ze stanem powojennym, brak zrozumienia często 
u odnośnych władz państwowych -— tamowały 
rosnący z każdym dniem dorobek pracy towarzy
stwa, zapał pracy funkcjonariuszy towarzystwa, 
.poświęcenie pracowników okręgowych towa
rzystw  i dzielnych Kółkowców po wsiach.

Sprawozda,nie wykazało, że program i cele 
Towarzystwa skrystalizowały się, wszystko, co 
było matów ar tościowe odpadło, w obliczu rzetel
nej i żmudnej pracy. _ ,

Nie sposób streścić nawet dorobku Towarzy
stwa^, bo najtreściwiej ujęte sprawozdanie, zaję
łoby kilka kart drukowanych. A dorobek, to nie 
papierowy:, lecz istotny i faktyczny.

Pracę na każdem polu cechowała myśl pań- 
stwOwio-twórcza i dlatego też wielkie znaczenie 
wszystkich prac dokonanych.

Niezwykle ciepłe słowa, słowa wfelkiego li
mitowania, padały ze słów prof. Jury, gdy mówił 
o Małopolsce Wschodniej i: dorobku, orgamzaryj 
Towarzystwa, na tym terenie. 1

Po złożeniu sprawozaania rozpoczęła się ży
wa dyskusja.

Na saH! obecnych kilku posłów sejmowych, 
zupnych pracowtiików kółkowych Nastróć pod- 
niosły, obrady toczą się bardzo poważnie. Przy
byli ze wszystkich prawie powiatów delegaci, ży
wo witają się między' sobą — znać, że to starzy 
znajomi — na niwie pracy kółkowej.

H. Dz.

Rada ogólna Małopolskiego 
Towarzystwa Rolniczego.

(Od umyślnie -wysłanego sprawozdawcy.)
Rzeszów, 8. lroea.

Trzecia Ogólna Rada małopolskiego Towa
rzystwa rolniczego, rozpoczęła swe obrady wczo
raj w  Rzeszowie.

Starym zwyczajem kółkowym zjechali dele
gaci z całej Małopol ;ki. Mimo, że statut przewi
duje ściśle ograniczoną liczbę delegatów, sala 
„Sokoła" zapełniła się: przeszło 300 delegatami 
Zjechali się wypróbowani pracownicy, tych sta
rych placówek oświaty wiejskiej, wytężonej pra
cy zawodowej.

Obrady zagaił prezes poseł Witos.
Mocne słowa padły z ust przewódcy lurłu 

polskiego. I tu stojąc na czele organizacji apoli
tycznej, organizacji za wodowo-kulturahiej drob
nego rolnictwa — wykazał, jak drogim jest mu 
los Towarzystwa, jakie olbrzymie znaczenie po
siada dla państwowości polskiej, dźwignięcie rol
nictwa do właściwego poziomu. Na wstępie w y
raził gorącą radość, że obrady przypadają właś
nie w tym czasie, w  którym to Górny Śląsk w ra
ca na łom, Macierzy.

Żywiołowa manifestacja była wyrajem  ra
dości i hołdu dla ziemi Górnośląskiej.

Krótkie, lecz granitowe słowa o trudnościach, 
z jakiemti musiało/walczyć Towarzystwo, apel db 
dalszej wytrwałej pracy nad podniesieniem do
brobytu wsi, a tern samem i państwa, znalazły 
żywe echo wśród zebranych, a długotrwałe okla
ski świadczyły, że słowa trafiły do serc tych, 
którym sprawa wsi naszej i całego państwa leży 
na sercu.

Przemówienia powitalne wygłosili reprezem 
tanci ministerstwa rolnictwa, województw: kra-

Przed katastrofę zakładu 
wodociągowego.

f  Charakterystyczne dla magistratu lwowskie
go załatwianie spraw  „imrrrochodem" znajduje 
pełny wyraź w  knńoowem uijędlu kwesta! v cdo- 
ciągowej. Rzecz dziwna w istocie, iż komeegność 
dc starczenia miastu "rody i ywząccne nią admini
strowanie stać się musiały kwestią. Złudzeń na 
tern polu mierna.

- Potężny ongiś fcrzyk: ,mierna wody", „prze
wody głowie są zamknięte przez 15 godzfet oz.en- 
nie“. „Lwów przesłaniają tumany kurzu" — prze
brzmiał powoli? w  rozfenue słabe jęki.

Zdecydowane stanowisk© zajął jeno Zakład 
wtodoelagewy, względnie dyrektor, oświadczając 
przez usta ekspe tow. iż teren wodonośny wi Do- 
brastanach osiągnął maksimum wydatnosci, wo
bec tego miasto nie otrzyma nigdy większej ilo
ści woaę z tych źródeł. — Rozwiązaudem kwestji 
będzie budowa drugiego wodociągu i zaprowa
dzenia wodomierzy. Podnieść najeży, że słowa te 
wypowiedziano w  il911 rołcu.

Zajmijmy ,się bhż>e>j źródłami. Teren wodono
śny dotorostański zasSany jest podziemnie ze- 
wmętrzą i wewnętrzną zlewnią górnej W ereszy- 
cy i stawu Janowskiego — Oby.tość pompowanej 
wody z tych źródeł wynosi 209 litrów oa sekun
dę. Pompując 24 godzin oŁzymamy ca 18060 m3 
wOdv, przy uwlzgtędffiieaiiu racundkrtonych strat 
w przewodach (6%) masa zredukuje sie do 17000 
m3, tj. litości faktycznie kons-miowamej przez mie
szkańców.

Przy projektowania zakładu wodociągowego 
przyjęto średnie dzienoe zużycie -na wszy
stkie cele w  bośd 65 Estrów na osobę, wystarcza, 
jedinak 50. Nie wybudowano jednak wodomierzy, 
konsumeja, względnie mornowaife wody podnio
sła się do o d ry  80 litrów na ćofce i głowę, » w  
przemiłej czystością i zapachem dziehrlcw ILI o- 
siągnęta rękordową cytrę 95 litrów.

Straty wynikłe z tego sa: przeciążenie źró
deł, pomp i silników, brak zwrotu kosztów ró j  
spotrzebowaną wodę ponad oLr-eśloną nor---
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litrów. Konitroia tednak tej drugiej części wymyka
, się z  powodu braku wodomierzy.

Jak przedstawiałby się stan po wybudowaniu 
wodomierzy?

Otóż licząc ludność Lwowa na 200.900, o- 
trzyama miasto 3.374 m3 zaoszczędzonej wody na 

• dtafeę. Ilość wystarczającą na szereg lat przy zna- 
1 cznwtn przyroście mieszkańców,, jakoteż na sta
ranne skraplanie wszystkich ulic.

Wodomierze nie zapobiegną jednak temu, iż 
. w najbliższej przyszłości wodociąg nie pokryje 
zapotrzebowania mieszkańców'.

Dyrekcja wodociągu zwiócita zatem uwagę 
na ‘nowe źródło w okolicy iSzkła. — Badania wy
kazały iż ujecie źródeł w Szkle dostarczyć może 
13.000 m3 wody na dobę — z tej ilości ujętych 
miało być początkowo 7.000 ni3 na dobę i dopro
wadzone do Woli Dobrosłańskied jistamtąd zaś o- 
sobnym rurociągiem do miasta. Po wykopaniu u- 
jęcra 7.000 m3 wody zaspokoić można bieżące po
trzeby, po ojecHi zaś i do prowadzeniu ze Szkła 
całej objętości 13.000 m3, będzie Lwów rozporzą- 

. dzał masą ca 30.000 m3 na dobę, co przy średniem 
'zużydlu wystarczyłoby dla 300.000 mieszkańców.

Wyniki ankiet, opiinji ekspertów szeregu po
siedzeń przedkładała dyrekcja zakładów wodo
ciągowych magistratowi począwszy od r. 1911 ze 
zmiennem szczęściem. 'Opracowane wnioski skre
ślano często z porządku dziennego Rady miej
skiej, odsyłano do komisji różnych itd:

Udzielono wreszcie kwoty 20 milionów i po
zwolono na rozpoczęcie robót około ujęcia źródeł 

.Parasiki w Szkle. Intensywnie prowadzone robo
ty będą wstrzymane za miesiąc z powodu wy- 

; czerpania udzielonej pożyczki.
Przed kilku tygodniami uchwaliła Rada miej

ska zaciągnąć 400 milionów- pożyczki Ua cele dal- 
. szej budowy drugiego wodociągu, jakoteż na m- 
kupoo wodomierzy. W raz z posiedzeniem Rady 

'zakończyła się sprawa pożyczki. W ystarczy, gdy 
,ją uchwalono.

W  przewidywaniu katastrofy wszczął dyrek
tor Zakładu woaodąg. samoistne starania O1 zrea

lizowanie uchwały. Owocem starań była oferta 
Banko przemysłowego udzielenia 340 mili. po

ty czk i w  najkrótszym czasie pod warunkami: l) 
możności wglądu w dział finansowy zakładu i 2) 
zaprowadzenia wodomierzy. — Tak szybkie roz
strzygnięcie kwestii zdumiało magistrat do tego 
sr_p?da, iż ofertę odrzucił, motywując tem, iż za 

lata pożyczkę obligacyjną sam zaciągnie.
■ Sprawa utknęła zatem na dobre 1 na długo. 
, ó *.cĆ7onym ojcom Tymczasowej Rady miejskiej 
v  'i-^dżającej na wakacje, przypominamy, iż 
.cliii ,cst poważny, że trzeba sie nad nim zasta- 

i co najważniejsze począć działać.
Rozpoczęcie akcji zalecouem jest przed roz- 

tJL: ,nciM wyborów do nowej Rady miejskiej.
ek.
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Hefioyt teatralny.
Dużo mówi się teraz w  lwowskim magistra

cie o niedoborze miejskich teatrów, który wynosił 
w ostatnim roku 36 miĘonów. W  czasie tym 
sprawiono wiele nowych dekoracji, wydano zna
czne sumy na adaptację dwóch budynków dla 
teatru Nowości i teatru Małego, a to wszystko 
pozostaje przecież nadal w  inwentarzu.

Zasiągnęliśmy specjalnych wiadomości, jakie 
są warunki finansowe w  innych teatrach polskich. 
Otóż opera w  W arszawie wykazuje pół miljarda 
deficytu, opera poznańska ma 98 milionów, teatr 
w Łodzi 80 milionów, a teatr w Krakoy ie (dra- 
'mat) 46 mifionów. To są niedobory pojedyn
czych^ !)& teatrów, które w  każdem Innem mieście 
kilkakrotnie przewyższają niedobór lwowskich 
trzech teatrów razem.

Wiemy i czujemy to dobrze, lak drożyzna 
'.niemal z dłńa na dzień się wzmagaj W  magu ład
nego tylko noka ‘“'•zrosła ona cztero ! pięciokrot
nie, a w  niejednym kiferankn i więcej. W  tym 
stosunku powinny też być uwzględnione i płace 
|aktors3de. Zasięgnęliśmy osobiście dokładnych 3ro- 
fomiJcH u wielu Pf>. aktorów i śpiewaków i co 
dowiedzieSSmy się? Miasto zezwala na podwyż
szenie poboró r  najwyżej do 100 nroc. I w tej 
myśli ułożyło budżet. W jakim wlec stosunku 
śtoią podayżki poborów do olbrzymiego wzrostu 
drożyzny?. Pizeduż aktor, jak każdy śmiertel

nik, ma prawo dc należytego odżywiania się; na 
ubrania, względnie kcsijumy wydawać musi zna
czne sumy, bo i od tego w niemałej mierze za
leżne jest powodzenie artystyczne, a te  jak to 
wszystko pokryć?

Dzisiejsza, znana jako „nowa“ publiczność 
teatralna, ędobna w brylanty i strojna w  koszto
wnie toalety, zajmuje loże i fotele w teatrze, który 
swą sztuką musi zabawiać publiczność taką, czę
sto walczy i prymitywne środki utrzymania. Co 
i jak zje, o tem się nie myśli, ale ubranie lub ko- 
stjum muszą być eleganckie!

W stosunku do wszystkich innych miast ce
ny wstępu są we Lwtoie najniższe — możemy to 
udowodnić cytrami. Dlaczego więc nie podwyż
szyć cen wstępu, aby w ten sposób mieć tondu- 
śze na wyższy bu dżet *1 odpowi edni zespół. Jeśli 
przedstawienia będą dobre, to publiczność więcej 
zapłaci i przyjdzie, k  także o odpowiedniej re
dakcji nieużytecznej części petronaln możnaby 
pomyśleć. ; 1 !

Są to uw'agi, podyktowane z życzliwości dla 
sztuki a nie z animozji do gospodarki miejskiej, 
która przecież na przyszłość zechce w opinii spo
łeczeństwa uchodzić za protektorkę sztuk pięk
nych. Grd.

Z TEATRU
Teati Mały; ,yKiki“, komedia w 3 aktach A. Pi- 

carda.
Komedja, role, z których pewne potrącają 

o charaktery, sytuacje przedwojenne, przepusz
czone przez powojenną atmosferę, przejście od 
cynizmu do zamaskowanego — fabrykowanego 
może trochę — sentymentu. Z ról w przedsta
wieniu niektóre tyliko zostały uplastycznione.

Jedna — świetnie. P. Czajkowska, artystka 
bardzo utalentowana, zbyt rzadko pokazująca się 
na scenie, grała Kiki: pozorny pokost zakulisowe
go zepsucia, pewność i zaborczość żywiołowa 
małego zwierzątka, cichy, nie poetyzujący gios 
serca. P. Czajkowska w grze swej, którą się śle
dziło z głębokiem zadowoleniem, połączyła w har
monijną całość ulicznalkostwio dziecka, rruiifery 

„sans geńe“ chórzystki zawstydzony sentyment 
młodziutkiej kobiety. Wielkie bogactwo, pew
ność, umiar i harmonia form, wyrażających żywą, 
prawdziwą treść psychiczną, żywą, bawiącą, po
ciągającą i wzruszającą postać kobiecą. Była to 
kreacja w większym stylu, jedna z najlepszych 
w  tym sezonie, wytrzymująca próbę nawet wiel
kiej naprawdę sceny. Najlepsze zespołowe były 
sceny, w których portier p. Gzakiego był równo
rzędnym partnerem. „

Bardzo udatny i ^ 'sk rętny  lekarz p 
Bęłrowicza, w  malutkiej rólce kandydatki na 
scenę ożywiła p. Ładosiówna Każdy moment, 
nich, słowo, r. Dębicka naturalna i zgodnie z cha
rakterem roli brutalna, p-Bonnard ud a tnie — 
choć nie do końca — charakterystyczny. P. Hie- 
rowski, dobry w  rolach młodych, naiwnych, jako 
dyrektor kabaretu nie był na swojem miejsca, p. 
Melina przesadzał a postaci nie stworzył. Debiu
tancka p. Dora Helen sukcesu wHkszego +ym 
ra^em nie osiągnęła.; wyglądała wprawdzie bar
dzo pięknie, uczucie jednakowoż, gesty, technika 
ua ogół ni© dopisały — miejscami nawet w-spo
sób wcale dosadny. W. J.

ffepertuai* Teat«*«s H e l k l ł g o .
Pocłatek przetisl .wień o g. 7 30 wiees.
W niedzielę »Bal raashowy i, opera. Dr oczy a'- przed

stawienie z powodu przejęcia G. Śląska przez Państw o 
polskie.

W  poniedziałek „Biały mazur*.
We wtorek „ń idaJ.
W środę „Kuieiniczka czardasza*.
W czwartek „Gyganerjaa.

M a ły  ie a t”  m ie js k i (a). GrSdack- 2 » .
W niedzielę, poniedziałek. v o  ek, środę i czwarte! 

„Kitów komedja w H akt. Picarda.

We I.«ro “ ie»
— Z Komisji teatralnej. Przy słabej ilości 

członków Komisji (uradowano wczoroj pod prze
wodnictwem wLeprez 7d m u ' Chlamtacza nad 
preliminarzem budżetowym

Zbytnia rozciągłość dyskutowanego przedmiotu: 
nie pozwoliła na uchwalenie bliżej określonych 
wniosków, wobec czego kwestię budżetu prze-, 
sunięto na szereg innych posiedzeń.

Dla zapewnienia estetycznych wrażeń stałym 
mieszKańcom Lwowa postanowiono na czas ferji 
w miesiącu lipcu zamknięcie teatru Nowości, zaś 
w miesiącu sierpniu — teatru Wielkiego. W lipcu 
zatem grać będą: teatry Wielki i Mary, w sierpniu 
Mały i Nowości.

W aktualnej obecnie sprawie kontraktów 
z artystami nic nie postanowiono, opierając się na 
wstrzymaniu kontraktów w innych miastach.

— Do wczorajszego fejletonu wkradły s ię , 
dwie omyłki, które ninieiszem prostujemy, miano
wicie zamiast p. Kkhy, ma być p. iKrchy i za
miast p. Ruckera ma być p. Rukerta.

— Oblężenie w urzędzie paszportowym.' 
Rrzez urząa paszpe-towy we Lwowie przesuwa ' 
się dziennie około pół tysiąca stron. Obecny per- - 
sotial nie jest w stanie zbadać dziennie 500 podań, ' 
zaprotokołować i wystawić 500 paszportów. | 
Skutkiem tego ścisk tam panuj© nie do opisania. 
Dwóch policjantów musi dziennie' powstrżymy- ■ 
wać zniecierpliwionych petentów. Urzędnikom* 
i pracownicom ręce cierpną od pisania i mimo 
to nadążyć nie mogą. Wszelkie zabiegi o po
większenie personaiu załatwiono odwrotnie... re
dukcją sił. Zdaje się, że urząd paszportowy we 
Lwowie jest zbyt ważną placówitą na kresach) 
wschodnich, ażeby ją w ten sposób traktować.

— Niebieskie migdałki podrożały. To znaczy, 
właściwie nie niebieskie migdałki a tytoń mor o- 
polowy, o którym się dziś więcej marzy, niż 
o niebiicsfeich migdałkach. Trafik’1 prócz orła i na
pisu nie mają and jednej paczki ani przed „fasun- 
kiem“, ani po „fasumku“. .Zresztą centrala tyto
niowa jest po to, ażeby właśnie brakowało ty 
toniu, bo proszę w Poznańskiem nie ma centrali,- 
a tytoniu jak śmiecia. Któżby zresztą myślał' 
o ważności centraf tytoniowej, gdyby tak miar 
tytoniu po dostatkiem. Zresztą, któż to powodzią?, 
że u. nas musi być porządek, przecież tytoń ku
piony na pasku jest i droższy i lepiej smakuje. 
Niech żyje centralny urząd monopojpwy... do 
walki z tytoniem.

— Kolonj.i do Wojłowej Polskiego Towarzy
stwa „Dzieci na wieś" pod- kierunkom prof. Mal- 
s kiego, wyiieżdża 70 bm. o go dżin ia U.55 wieczo
rem. Punkt zbony  o 1.0 IWlczorcm w hali dworca.

— O mieszkania na U. Targi wschodnie. W 
pon!ied'ziałek, 10. bm. o godz. 19 w lokalu Targów 
ul. Senatorska 6, odbędzie silę’ posdedzenk;. Biura' 
mieiszkanf5awego Targów Wschodnich celem o- 
mówfenie sprawy kwater dla przyjezdnych go
ści Sa -czas wystawy wrześniowej.

— Pronaganrta niechlujstwa. Piszą m m  z mia
sta: W kamiency przy ai. Kopernika 21 od 3 z 
górą miesięcy leży na podwórzu kupa śmieer i 
nieczystości, rozprzestizeiii^ |ą® po dkol,icznyd. 
kamietijjach zapachy zgoła magistrackie. Wszel
kie starania lokatorów, zmierzające dc wymu-. 
szenia usunięcia tych śmieci snełzają na biczem. 
'Może choć publiczne podanie do wiadomości tych 
porząddków lwowskich potrafi coś zdziałać !

— Wahiciarz skończył s£ mbójstwem. Bernard 
Mannheim, zam. przy ul. iKłeiparowskjej 7, rzucił ■ 
się z 4 piiętra na bruk i yonfiósł śmierć natych
miast. Powodem tego kroku Była rozpacz za u-< 
traconym 3.100 dolammi, które zmarłemu zdeu-' 
fraudował niejaki Wandar — róWmeż wałuidarz. '

—  Walka prze! jękL z  policjantami. Ogromną 
awanturo, wywołały wczoraj w  rynku nastepi'ią- 
ce przekupki: Iktłja Brodzińska, M., Pyt'51teska',, 
Kat. Targowska i M. B u^ahnw a, gsdly przoaow -. 
nik Toht wacaz z 2 poster® itecwym cbciał je za ‘ 
pobierania ponad toryfowybh cen za pazia nk: 
sprowadzać do magistratu, cełetn ukarania. Baby 
nić ty&o, że nie uczyniły zadość wezwaniu, a le ' 
starwły pc*§cji czyrary uoór, kopiąc. drap;ąc i ką
sając i ip*icja9Jtów. W  końcu udak) się jednak poli
cji iprzenwcą sprowadź "ć roziwszune babska do 
mag5s*ratu gdzie ukarano je za lichwę grzywną ‘ 
po l.OOfl irrik. , i

Podając ten fate do wiadomści czjtnjłkftw ze 
swej strony dodajemy, że czas naW rŁssy, aby ’ 
wreszcie jpoticja u atożyta kaes <beS wyttzsda jej 
wprost beKczHnoSd lwowskich przębuTck, które

teatrów

nfie ty*ko: że drwią ze  wszv%jcł nrzepl aóy’ poikr’ 
i magfetratit, ale i kupującą publiczność .traktoją 

n.te‘MLch. co najmniej ordynsirme. . . . <
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Z  & a f e j  t o  steL zon, który się rozpocznie w połowie sierpnia. — 
.  . , . . „  W śród . wielkiej ilości zapowiedzianych nowości

-  Jak należy urządzać uroczystość? Korni- m ajóak  się też Krasińskiego „Nieboska komedia' 
organizacyjna Centialnego Komitetu Dnia w specjalnym układzie dla sceny niemieckie], di>s)a organizacyjna ' Centralnego Komitetu Dnia ^ 0^ UJ,

objęcia Górnego Śląska przez Polskę K o m u n ik u - k o t i i ^ “ p r r e z M,F r ™ . T s ( * o r a .  
Warszawy; Instytucje społeczne zorganizoJC Z m a i a i d w j ,  J l i d iy iu u jc  ^pUdC-kiAIłC a u iK c tiu /A /-  j

} wane w odpowiednie komitety, proszone są 
o włączenie nast. porządku uroczystości przy n- 
kładaniu programu; 15. lipca wieczorem w mie
ście orkiestra odegra „Rotę44, potem krótki po
chód z pochodniami i orkiestrami. Dnia 16. hm. 
rano powinna się odbyć zbiórka w miejscach 
pracy, a następnie udanie się na punkt zborny, 
z którego nastąpi uroczysty pochód na nabożeń
stwo polo w e. Po nabożeństwie rozwiązanie po
chodu. Tegoż dnia po południu na placach lub 
w ogrodach publicznych winny w s tą p ić  orkle- 

1 stry oraz akademje, w miarę możności pod o- 
twartem niebem. tPAT.)

— Walka z gruźlicą. Towarzystwo „Odro
dzenie", wychodząc z założenia, że racjonalne 
zwalczanie gruźlicy może dać wyniki zadowala 
łące jedynie na drodze leczenia ścisłe prsfitetkty- 
ćjnego (zapobiegawczego) otworzyło w bieżą

cym roku w Zakopanem przy ul. Zamojskiego wil
la „Oksza" Zakład profilaktyczny, gcizfe przyjmu
je się młodzież słabą według następujących grup: 
f. grupa: anemiczni wyczerpani pracą, z wadliwą 
budową klatki piersiowej; — II. grupa zmiany gru
czołowe; — III. grupa ozdrowieńcy po przeby
tych ciężkich eboiobach. Chorych gruźliczych nie 
przyjmuje się. — Zakład jest urządzony Według 
wszelki wymagań higieny, położony w sucuern, 
dobrze nasłonecznione™ miejscu (i pozostaje pod 

'stałą opieką lekarza i prefekta Opłata wynosi 
1.500 dziennie od osoby, niezamożni mogą ko
rzystać ze zniżek. — Wszelkich informacji udzie
la Zarząd.

— Sprawność naszej poczty. Piszą nanv „Prze 
kaz pieniężny, wysiany z ChołojoWa d. 26. czer- 

;Wca 1922 do Brodów wraca z powrotem do stacji i 
nadawczej 7. lipca 1922 z żąaamem podpisu dru-| 
giego urzędnika, którego nie ma na tutejszej sta- !
:cci. Trzynaście dni jechał pizekaz oo r:rodów z! 
z jednym podpisem, upraszam pana Prezydenta 
poczt, i telegraf, o zawiadomienie łaskawe podpł- | 
san ego, ile dni potrzebuje przekaz na odbycie 
drogi do Brodów z dwoma podpisami, ponieważ 1 
mam zamiar posiać piechura z prośbą do adre
sata — o cierpliwość. — IPobaczewski

— (h.) Z kresów wschodnich. Donoszą nam, 
że bawiła tam przez dłuższy czas grupa artystów 

.pod kier. p. Beroftskiego, którzy odegrali prawie

Z e f e r » s u a f e t ie z y i?

Towarzystwo naukowe we 'Lwowie. Po
siedzenie Wydziału his tor.-filozof, odbędzie się we 
wtorek, 11 bm. o godz. 5 popot. w Pracowni Bi- 
Bljoieki Zakładu nar im Ossolińskich. Porządek 
dzienny: Prof. Zakrzewski przedstawi pracę p. 
Hofmanównej pod tyt.: Rozbiór bronciri Kadłubka.

— Komitet organizacyjny Biura mieszkanio- 
1 wego „Targów 'Wschodnich41 zwołuje na ponie

działek. dnia iO. bm godz 7 wlecz- do lokalu 
Targów przy ul. Senatroskiej 6. pierwsze swe 
tegoroczne zebranie. Na zebraniu tern omówione 
być mają drogi i środki celem zapewnienia odpo
wiedniej liczby kwater dla przejezdnych gości na 
czas trwania II. Targów Wschodnich od 5. do 15. 
września br. Nie ulega wątpliwości, ;e jakkol
wiek zjazd zapowiada się w tym roku jeszcze 
liczniejszy niż podczas I. Targów Wschodnich uda 
się za pomocą odpowiedniej techniki organizacyj
nej i tym razem trudne to zadanie szczęśliwie 
rozwiązać dzięki wypróbowanej już gościnności 
mieszkańców miasta, którzy jak w zeszłym roku 
pospieszą chętnie Biuru mieszkaniowemu Targów 
z pomocą, zgłaszając wolne pokoje na ten krótki 
przeciąg czasu do jego dys,pozycji.

Akcyjny Bank Związkowy,
V czoraj w  południe odbyło się walne zgro

madzenie akcjonarjuszów tego banku obecności 
22 akcj. reprezentujących 2880 głosów. Obrady 
zagaił prezes rady nadz. hr. L. Koziebrodzki, 
przedstawiając pokrótce 20-letnią owocna działal
ność Banku związik. i stwierdzając że Bank za
wdzięcza rozrost swój głównie dyrektorowi p. 
Turskiemu.

Następnie dyr. p. Turski imieniem dyrekcji 
i rady nadz. referował sprawozdanie Banku za 
r. 1921, który byl pomjAśjnym i korzystnym dla 
rozwoju Banku. W Porównaniu z innymi bankami 
praco.rał Bank związkowy kapitałem bardzo ma
łym (21 milionów, a w r. b. 63 miljonów). Obrót 
bilansowy wynosił około 50 miliardów Rezerwy

we wszystkich miejscowościach na W ołyniu! w m i l i o n ó w  mk Oddziałów po-
przeróbki sceniczne „Ogniem i mieczem44 i „Pan JjjJ ^  .a.oposce <, wkrótce otwarte zo-

i staną oddziały poza Małopolską. W maju br. wy-
l nosiły wkładki oszczędności przeszło -33 milio-
j nów mk. Zysk brutto za r. 1921 wyniósł 71,371.146
'mik., a zysk netto wykazał kwotę 15,339.369 mk.

Wołodyjowski14. W skład grupy wchodzili pp. 
Grabowska, Sara czyń sika R. Dobrzański, Kocur- 

Tdewicz, Piątkowski i inni. Odznaczyli się szcze
gólnie w roli Horpyny p. Grabowska, zaś w roli 
Bołnina i Ketlinga p. Roman Dobrzański.

— Śmierć siedmiu osób w falach Dniestru. — 
Wstrząsający wypadek zdarzy* się przed kilku 
dniami na Dniestrze. Oto przez Dniestr w  okolicy 
wsi lirz oz dowlec pow. bóbreckiego wracała czół
nem z przeciwległego brzegu rzeki do wsi partia 
pasterzy, składająca się z 12 osób. Wskutek pod- 
.wyższorrego stanu wody i silniejszego prądu, — 
łódź została rzucona na. tamę przy podwyższo
nym stanie wody nie widoczną. Skutek uderzenia 
był straszny, gdyż łódź strzaskała s£ę, a w głę
bię w padli wiszyscy pasażerowie, z których 7-rniu 
■znalazło tragiczną śmierć w spienionych nurtach. 
£ włoki 5 osób wyłowiono — nad Wydobyciem 
reszty odbywają się energiczne poszukiwania,

— Pożar miasteczka. Lublin. Wczoraj wy
buchł groźny pożar w  Janowie Lubelskim pow. 

i Lublin. Spaliła się cała północna część miasta, 
rynek oraz dzielnica okalająca kościół. Na 600 

, domów spłonęło 400. 4000 ludzi pozostało bez
aachu nad głow'ą- Spalił się m. in. kościół i szpi
tal. Przyczyna pożaru narazie niewyjaśniona.

(PAT.)
Ze św ia ta .

— Polscy artyści operowi zagranicą. Panowie 
;Jan- Majerski, lwowianin, znany tenor bohater
ski i Zygmunt Zaleski (Safesohi) barytonista, śptie- 
!wają z wielkim sukcesem na scenie wiedeńskiej 
Yolksopery.

— Krasiński na scenie teatru wiedeńskiego.
„Deutsches Voikstheater“ w Wiedniu — ogłasza
,‘v f . s . Ł Ę g ó j wwf t ś f i i  m se**

Koszta admhiisLacyine, które wynosiły w r. 1920 
mk. 3,800.000, wynosiły w r- 1921 mk. 55,368.143, 
a do końca maja 1922 (za 5 miesięcy) 47,289.742 
mk., tak że za r. 1922 przewidziane są koszta 
admmistr. w kwocie około 100 milionów mk. 
Wobec tak olbrzymich kosztów handlowych, po- 
d.ug p. Turskiego, mówić .nie można o lichwie 
bankowej. Dyrektor p. Turski zakończył swe 
sprawozdanie — które podamy w streszczeniu 
w następnym numerze — zapewnieniem, że Bank 
związk. ufundowany na podstawach zupełnie 
zdrowych, cieszy się zaufaniem w kroju i zagra
nicą. Zamierzone podwyższenie kapitału akcyj

nego umożliwi dalszą intenzywną działalność 
Banku związk. i jego rozwój.

Sprawozdanie to przyjęto jednomyślnie do 
zatwierdzającej wiadomości, poczem referent wy
działu rewizyjnego dyrektor p. Pawłowski stwier
dził, że księgi bankowe prowadzone były wzoro
wo i że cicha rezerwa znaczne powiększoną zo
stała. Na jego v rnjosek udzielono dyrekcji i ra
dzie nadz. absolutorium i wyrażono dyrekcji i ca
łemu personaiowi pełne uznanie za sumienną 
pracę.

Po referacie dr. Bałlabana z czystegc zysku 
15,230.369 mk. wydzielono 25 proc- dywidendy, IG 
proc, do funduszu rezerwowego (1,523-258 mk.), 
dla rady zawiadowczej (10 proc.) 1,265.000 mik., 
dla dyrekcji i urzędników (15 proc.) 1,898.000 mk., 
na fundusz p^nsyjny 1,500.000 t i k ., na specjalną 
dotację funduszu rezerwy strat 2,000.000 mk., na 
cele dobroczynne do rozpo ządzentia dyrekcji 
1,000.000 (w ciągu r- 1921 Bank związk. wydał 
już znaczniejszą kwotę na cele użyteczności 
publ.) — pozostałą kwotę 794-497 mk. przeniesio
no na nowy rachunek.

Po referacie p. Grodkego uchwalono zmianę 
par. 2. s ahrtu — w którym opuszczono stówa 
„dla stowarzyszeń zarobkowych i gospodar
czych44.

Po referacie dr. Stahla ustępujący członek 
rady nadz. p. Padewski został ponownie wybra
ny zarazem  zatwierdzano kooptację do rady nadz. 
pp. iniż. Sroczyńskiego i Grodkego.

Wydział rewizyjny pozostał w  tym samym 
składzie.

Na wniosek dra Bałłabana, przedstawiony 
im. rady nadz. wyrażono jednomyślnie podzię
kowanie dla dyrekcji za jej owocną działalność, 
a w pierwszej mierze dyr. p. Turskiemu.

Marki prezencyjne dla członków' rady nadz. 
podniesiono na r. 1922 na 5000 mk.

Ze spraw ekonomicznych.
+  Giełda warszawska, (Tel. wl.) Na rynku de

wizowym w  dalszym ciągu usposobienie mocje. 
W papierach dywiicterSóowych obrory ożywione 
po kursach nieco mocniejszych. Papiery procento
we bez zmian. Miljanówka: .1200—1275.

+  Przyczyny zwyżki korony czeskiej. Dy
rektor urzędu bankowego przy ministerstwie fi
nansów w Pradze, Kucera, udzielił redakcji „Pra- 
ger Tagblaittu44 wryjaśnień o przyczynach nagłej 
zwyżki korony czeskiej. Pierwszą przyczyną 
zwyżki korony czeskiej jest ogłoszenie wysoce 
aktywnego bilansu handlowego za rok 1921, tu
dzież dobre widoki na żniwa. Gwałtowny spadek 
obcych walut -na giełdzie praskiej w  związku ze 
zwyżką korony czeskiej, spowodowany został 
również z aini e r e s o w an i e in się Ameryki koroną 
czeską. W celu nadania procesowi zwyżki koro
ny czeskiej normalnych form, urząd skarbowy 
czeskiego ministerstwa finansów postanowił wy
cofać ze skarbu państwa wielką ilość dewiz za
granicznych. (PAT.)

-f- W sprawozoaishi gieldoweir z Zurychu z dn. 
7. bm. (notowania początkowe) wkradła się omył
ka. Ma być: Paryż 41,95 — nie zaś 49,75, jak 
mytme podano. Notowań końcowych z dnia 7. b. 
m. z powodu uszkodzenia linii teUef. między Kra
kowem i Wiedniem nie otrzymaliśmy.

Kom walut 
Karier Lwa-

Lwów — dnia 7 lipc.ł 192 Warszawa d.lia 
8 lipca

Z u r /C i
dnia 8 VII.

Berlin 
dnia 29 VI.

Wiedeń 
dnia 6 VII
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P r z e z  s z k ł o  p o w i ę k s z a j ą c e .

piRAWłCOWkiC O  PRZESILENIU.
Opinia publiczna — panfe Bdzieju — musi się 

liczyć — pianie Bdziełu — z gło-sera narodni, a 
O ks Narodu —* psinie Ęfbśńu i— nie uznaje Pił
sudskiego bo: po pier wsze Piłsućfektt — panie
Bdzieju — nie ma ani palek, ani koligacji, ani 
stajni w yśigow ęj, anii też mie bywa w  donna 
Dmowskich, ani Dalbcrów, ani — penie Bdzieju i 
tak dafcj, po drugie Piłsudski jest heretykiem, i a- 
teistą, a ja na to, — panie Bdżieju — mam dowód 
w „Głosie Naxodu“.

— Jeżeli tedy -  pa-nie Bdzieju — teki SLitwiń
ski idzie z Piłsudskim, to przez to samo —• panie 
Bdziegu — id̂ zfe przeciw głosowi narodu i brata 
się z cha mant. My panie Bdzieju — rta^ód histo
ryczny, jeżeli na czele państwa — panie Bazie., 
ju nie stwoie lEąmpczyń sktl, a  n» ezcte rządu 
Dmowski, albo Grabski, albo nawet nasz tajny 
radca Głąbiński, to cały naiód się lOŁłed 1 
chamstwo rozejdzie się po całej, Polsce.

A że my, panie Bdteieju z chłopstwem i z ro- 
bociarzami nie mamy nic wspólnego, na to — 
panie Ru-deju — Wskazuje moje 5 pałek. Choćby 
więc przesilenie miało trwać, panie Bdzieju i 3 
łata, to mię niej tik  obchodzi, bo Polska to my, a 
nie kto rany, — panie Bdhreju. Gdyby tale, żył 
nieboszczyk Najjaśniejszy Pan, albo ffltikolaj Mi- 
kołajewacz, pan z panów, parne BdMeju, to by do 
takiego skandalu nie dopuścił. Cboć to Moskal, 
arbo Austriak, ałe zawsze czfdr htstorycziny, me 
żaden Witos, Rataj albo Daszyński Jeżeliby, >— 
partie Bdzieju rząd polski dostał się, broń Boże, 
w ręce „chłopów a -ratajów", to sprzedaję mój 
mająteczek R etorow i i przem szę się na stałe do.. 
Wiednia-

K.

odtwórczym pani Szymanowskiej, która po linia sobie 
wstępnym bojfcjo całą publiczność i krytykę paryską, 
i to zarówno dzięki swej niezrównanej sztuce włada
nia ciosem, jak i swej niepospolitej intuicji muzy
cznej rozporządzającej przebóg;,tą skalą subtelnych 
barw i odcieni.

Godzi się też wspomnieć na t:m miejscu, i : 
iegor, czny sezon koncertowy był dia pani Szyma
nowskiej jednytr szeregiem wielkich sukcesów, i to 
w takich centra:h muzycznych, jak Warszawa. Wie
deń, Pragn i Paryż (3 wy.tępy), gdzie zaznajamiane 
świat muzyczny z twórczością nowoczesną, zwłaszcza 
rodzimą (śpiewając również z wielkiem powodzeniem 
pieśni Pankiewicza, Szopskiego, Ad. Sołtysa,i Frie- 
mana) umiała wszędzie zdobyć gorących wielbicieli 
zarówno dła nowszych i najnowszych prądów w mu
zyce polskiej, jak i swego tak dobrze nam znanego 
kunsztu śp:ew;cliiegc.

Kom  on i  ku iv.

ftarel i ftnaistei S z p ili  sep 
u Pseps.

"jt jw’" tćątrżę Vięux-Colombier odbył się w Paryżu 
niedawno koncert' jtoświęcońy wyłątżńie twórczości 
Karolą Szymanowskiego, na który złożyły się pieśni 
oraz utwory fortepianjwe i skrzypcowe w wykona
niu artystów tej miary co Stanisława Korwin-Szy- 
nianewska, Paweł Kochański i Rob. Casadesus. Audy
cja ta, oczekiwana z ogremuem zainteresowaniem 
przez paryski świat muzyczny znalazła też — co. 
z góry zresztą przewidzieć było można — gorące 
uznanie u publiczności i jednomyślny wyraz zachwy
tu w prasie tamtejszej. Krytyn? paryska podnosi zgo
dnie, iż nazwisko Karola Szymanowskiego, zti<me 
dotąd we Francji jedynie arystokracji muzycznej, za
jaśnieje tam wkrótce tym samym blaskiem, co w kra
ju rodzinnym i zagranicą, gdzie zdobyło sobie już 
należne mn a przodujące w muzyce nowoczesnej 
stanowisito. Emil Vuiheruu>z, krytyk „Excelsioraa, nie 
waha się nawet zestawie Szymanowskiego z Chspi- 
riehi; zaznaczając równocześnie, iż śmiałe to poró
wnanie ma na celu jedynie określić znaczenie, jakie 
przedstawia dla dzisiejszego rozwoju muzyki twór
czość Szymanowskiego, odpowiadające właśnie zna
czeniu Chooioa dla epoki minionej. Obu tych twór
ców łączy bowiem zdolność wypowiadania swych 
myśli w języku jak na odnośną współczesność swoją 
niesłychanie śrniatvm nawet rafinowanym w swej 
wytwornej melodyce, w bogatej swą subtelnością 
rytmice, a przedewszystfeiem w swoim bezwzględnie 
własnym systemie harmonicznym, oraz to umiłowa
nie piękna, przebijające się z każdej frazy wokalnej, 
czy instrumentalnej. Owo właśnie umiłowanie piękna, 
to pragnienie pieszczenia i czarowania dźwiękiem 
i jego barwa nawet w najbardziej dysonujących 
współbrzmieniach — tworzy najistotniejszą cechę 
twórczości muzycznej Szymanowskiego i wyróżnia go 
wśród całej plejady kompozytorów dzisiejszej doby 
o aspiracjach nawet bardzo dateko sięgających. Prze
chodząc w dalszym ciągu do rzeczy poszczególnych, 
wykonanych na tym koncercie utworów zatrzymuje 
się wspomniany krytyk dłużej nad pięknością „Mi
tów" skrzypcowych, oraz pieśni, z pośród których 
zwłaszcza , Pieśni Muezzina szalonego" zdobyły so
bie ogólne uznanie swoim przedziwnym kolorytem, 
wschodnim, łączącym ekstazę religijną i miłosną w 
całość upajającą. Z pośród wykonawców wyróżnia 
bardzo pochlebnie mistrzowską grę Pawła Kochań
skiego, oraz paryski :go piasty Rob. Casadesus i po- 
’\ei;ca słowa pełne szczerego zachwyty zdolnościom

PRACY ELA B. LEGIONISTÓW!
Związek byłych Legtoflistów polskich z lat 

191-4/1918 zwraca się do całego PT. Społeczeń
stwa z w łtśbą: Prosimy o łaskawe zgłasza nie
wolnych posad dla b. legionistów oraz wdów 
i sierót do biura Pośrednie rwa pracy dla b. legio
nistów potsk., u). Zielona 7., prawy parter. Tak 
samo przyjmuje się łaskawe datki dla wdów i sie
rót po poległych towarzyszach broni. Godz. urzę
dowe od 10—13 i od lo—20.

Pp> sad y  d ła inw alidó _ 0 'óm. i y Wy dział Opi e- 
kuticzy nad Inwalid?uf Wojennymi na Wojewdd two 
Poznańskie Ó.dz. FIL towarzystwo ,,Pomoc Inwalidom 
Wojennym" pcszukirje od zaraz pracy Hz inwalidów 
wojennych: ogrodowego z dłuższą prsi tyką, i r  dobre- 
mi świadectwami, pomocnika ogrodniczego, dwóch rd- 
ministratorów na majątek ziemski, urzędni .a gospo
darczego, dv-ńch włodarzy, trzech woźniców, dwóch 
ślusarzy, pomocnika ślabafskieg®, przyuczonego tokarza, 
szachmislrza, szofera, garncarza, murarza, destyłatora, 
telefonisty, stolarza, ptdka za, trzech magazynierów, 
trzech, biurowych,- dziesięciu urzędników zwoln.ooych 
z powodu redukcji sił w Województwie, trzydzies‘u- 
dwóch woźnych, por er ów, sti óióv- i t.cf. i dla dwu- 
dziesti-dwóch robotoików.

Łaskawe zgło zen a uprasza sie pod adre-em Po 
znad uL Pawia 7 . pokój -47. telet 3997. : -

dobrej wprawy turystycznej. Zgłoszenia na w y
cieczkę dziś i juftTO w k#kai« klubu od 6—7,30 w. 
Wyjazd w  poniedziałek 10 btn. o gociz. 23. Pro
wadzi p. Żdz. Flaich.

Dziesięciodniowa wycieczka nad Bailyłt. A- 
kademłcki Ktub Tyrystyczny urządza w .Mach 
21—31 rtpes zbiorową wycieczkę na Pomorze, 
nad poŁski brzeg morski i do Gdańsku. 'Program 
wycieczki obejmuje zwtoozerae Warszawy, Byd
goszczy, Toinuma,. Gdańska, Oliwy, Sopot i całego 
polskiego brzSgółi Koszta wycieczki wraz z  całera 
jltozymajnlerri wiyTMdsą 21.000 rrrk. WpiSoj^e d a  
niecztoutóów 1.500 mk., dla cztonków 500 rak. — 
ProwSdzi: p. Zygmuujt O d l i c z .  Z głoszenia i 
iriormacje w  lokalu klufcoi od 6—7.30 wiccz. Lisię 
zgłoszeń zamyka się z  dniem 16 lipca.

Z A P IS K I.
Inw aU da Spółdzielca. Wydawnjptwo pam ą-

tkowe z okazji ogólno-państwowego zj»zdu Delegat 
tów związku inwalidów wojennych Rzeciypospo'ittj 
Pol-kiej

Wydawnictwo „In.walkia ■Spół.izielca<‘ m'ało na 
celu zobrazowanie tymczasowego ruchu Spółdzielcze
go wśród Inwalidów wojennych, oraz propagowanie 
idei pracy wśród Delegatów celem zachęcenia do 
akcji organizacyjnej w tym kierunku na całym obsza
rze ziem Polskich. Ilustracje, oraz sprawozdania za
mieszczone w Wydawnictwie są jedynym dotychcza
sowym materiałem w sprawie inwalidzkiej. Ósoby 
interesujące się ruchem inwalidzkim znajdą w wyda
wnictwie n; szetn ścisłe informacje i sprawozdanie, 
prosilibyśmy orzeto o wzmiankowanie, że uabywnć 
egzempla»ze „lnwatidy-Spółdzielcy* można Warsaawa 
Żórawia II m. 4.

Stanisław Sokołowski. Zastosowań*? chłodta- 
ctwa w rytfactwió. Pozjrań 1922. .Biłrfjotel^a ry- 
backa“ potd redakcją Włodizknierza Kahnatyckle- 
go. Sprawa chłodnictwa w zastosowaniu do ry
bę ctwa jest rzeczą pierw:.zorzęćmsj wagi; jednie 
tyłko odradzanie ryb, względnie nawef zamra
żanie, rtraże zakonserwować teo tak łatwo psują
cy się produkt. Zastosowanie zimru przy prze- 
cbos/ywauiu i v ansporcie ma to wyższość 
nad irmenti, sposobami, że umożliwia utrzymanie 
mięsa rybiego w sdrasiie świeżym, więc najmii- 
szym dla konsuirtcp. Niniejsza broszura pragnie 
zaz.najomić z tym próbłemssm szersze koła ry
backie.

krajoznawstwa.
Wycieczka w Gorgany Wschodni i Central-

r©. — W lirćaci] 11—16 ligtcs obędzie się ktodtaajO- 
dfciowa wycieczka ak. Ffetbu Ttnyst>cc3>sfo w 
Gorgany Cer bnałnte (Popadja—Ramjkki- Wy soka 
Krć n /yszczie -Seswtuśa -Ttoboszanfca) i Wsdiodnie 
(Symiak -^phonfak —GortanJ. — Koszta bez ży- 
wmości wyniosą 4500 mik. -Wyctocziai waBKisa

KRONIKA Ś P Ó m m t A .
„K»gb” “we Lwowie. Drużyny „Rlugtoy luzy-

bywają w niedzielę o godzinie 8.50 rar*o d© Lwo
wa. Popołudniu przed meczem objaśni się pubti- 
czoość o zasadach gry, przyczem trutto’e#sze po
zycje i kombinacje — jak i też momenty uzy- 
śkikiFcb piurMów obie crmiżyuy zademon
strują. Objaśnianie zasad rozpocznie się o goctei- 
ltie 5-tei. Match o godzinSe 5.30 popołudniu.

Zawody hippiczne o mistrzostwo. W paź
dzierniku hr. odbędą się w iWarszawae. Termin 
z&Wodów i zgłoszeń oodmy zostas ie w swoiitn 
czasie. Gry-uazację zawodów obejmie D. O.K. Nr.
I. — Zawód./ ćortojme dCa oficerów, t  cywihtydi. 
Uczesfemcy powilnlni się zgłaszać do D. O. K. Nr. 
L, za pośrednfet-wem Dowództw. Okręgowtych. — 
Zawody odbędą się według przept-ów klubu Jaz
dy Panów Wpisowe wysokości 1000 marek, —

Konkurs składa się: a) z jazdy manei‘owei, 
b) z biegu ordyna-sowego z przeszkodami, c) z 
jazdy ffrzez przeszkody'. — Konie własne ikib rzą
dowe. 5 letaifc i .stairsze.

ZawOcty o irfetrzosto»o W, P. poprzedzą też 
same zawody o mistrzostwie OK. Nr. dostęp
ne również dla oywitoycJi, które odbędą się dnia 
łCf. wrżeśmia i f f ó t w w k  3głfr/fjt>i. s

\ł <v>:><>.■* ł : ■ » '  "A

Czas i ln w ś  p rsiw rats
na EipSec!

d S i^ -O C Z E ff lA .

WIRÓWKI
KONEWKI

bł mlekc (ssw eńrkie) 
„D9A«OLlu<>

na mleko, przyrzą
dy rołejzarskia

ULE słowiańskie i amerykańskie — eraŁ 
wszrhrie przybory |> a o z c ła rs fc łe

poleca najtaniej

m . r j z n ® [ J !
h iiiuef żelaza

Lwów P a sa t M ikolascha — Fflja: 
Tarnopol Hotel Funczcrta. 2081

Bzczncść Pomarz®!
Jeszcze zawsze nadają się nade; ko

rzystnie do nabycia na Pomorzu z rąk nie
mieckich. Majątki, przedsiębiorstwa han
dlowe, hotele, włfk dotai i małe gospo
darstwa rolne już od 1,000.000 tułep. i po

lecam w wielkim wyborze. 2071 
Bliższych wiadomość, udzie1 a :

JAN STASIŃSRI, "komisjonw ióbr 
W ąb rzeźn o , (Pomorze) ul. Matejki nr. 1.



K n ? jęR  LWOWSKI z  tMv 10. Nr. 153.

M M ;  APSLL8 od  pon:adziałku 
10. lipca b. r. Tancerka kaiisretcwa dr«m. ślepych namię tnośc i w 6 akt. nadto  „ ak tu a l 

n o ś c i  Wkroczenie  Wojsk Polsk.  na  Górny Ś lą sk .

mam dia was C2StiiI)P majątki do nabycia:
?Vi morgów ziem a pszenna, budynki murowane -  

cena 2,000.000.
Gospodarstw  8 morgów ziemia pszenna, budy nr i 

murowane — 2,000.000.
Gospodarstwo 9 morgów ziemia średuta, budynki 

murowane — 1,800.900.
Gospodarstw o SŁjnorgów z emia pszenna, budynki 

murowane — 2,000.07* '
G ospodarstw o 11 morgów murowane budynki 3‘/j 

miljona.
13 morgów budynki murowane, 3 i pół miljom.
ŁO morgów budynai z drzew a — 3,000.000 
21 morgów ziem a  pszenna, bndynki m unw ane bez

inwentarza — 3,000.000.
fct morgow budynki murowane, 4 i pół milj.
25 m crgów Dudynki murowane, ziemia pszenna, 5ł/j 

miljona.
28 m o.gow  5 i por milj.
33 morgów ziemia pszenna, budynki murowane — 

6 i pół mil'.
40 morg. budynki murowane ziemia pszenna, 8 milj 
45 morg. tu c y ik i masywne ziemi? pszenna 9 milj
14 morg. pszenna ziemia murowane ouaynki 91/, milj 
8 majątków po 4 j  morgów po 8 do 9 milj.
C6 morgó n  budynki nowe m nrowaue ziemia pszenna 

10 milj^nów.
G ospodarstw o 60 morgów ziemia średnia, bndynld

w starszym  sranie pod słom ą 7,000.090.
GO morg. ziemia średnia budyńk! murowane 7 milj
63 morg. bndynki m urowane ziemia pszenna 11 miłj.
64 morg. budynki murowane ziemia średnia, 6 tnij. 
10 majątków po 60 -  0 morgów po 1C—la  milj,
7 majątków od 75—80 morgów, od 11—14 milj.
13 majątków od 80—109 morgów, od 13—15 milj. 
112, 124. 130, 182. 160, 172, 20z, 21 ., 220, 267, 283, 

320, 412, 477, 600, 970, 920 morg. z budynkami m urów ;- 
nymi ziemia pszenna są zrraz na sprzedaz. W szystkie 
wymienione majątki posnda .a  inwentarz żywy i martwy.

; Do tego 20 ho,eli, ka menie, piekarń, fabryki maszyn 
j i t. d. Proszę o pospieszne zgłoszenia: 2072

^STA N ISŁA W  O ER STO W
Zduny ul. Mickiewicza 97. pow. Krotoszyn.

Biuro kupna i sprzed aży m ajątków.

P i e . i t ą d < e
K to  zakupi t e r a z  a nie później towary dla wła
snej potrzeby lub na sprzedaż, są do nabycia ;o  
najtańszych cenach w resztkach i sztukach. Płótna 
gładkie i kolorowe, barchany, fianeie, cajgi, wełny, 
korty i sukna n a  r ą s M e  i d a m s k ie  u b ra n ia , 
płaszczb, suknie. Bieliznę pościel, również pończochy, 
nici, chustki , wiele innych łokciowych towarów.

U WAGA: P ró iny  obstalunek wysy'a się pocztą 
za pobraniem b z zadatku.

Zamówienia adresować: S k ł a d  f a b r y c z n y
B I t l Ł ,  Ł ó d z ,  uNr56‘

Cennika i próbek się n „ wysyła. 
Przyjeżdżających do Łodzi prosimy o zwiedz;,, ie

skłfdu 205 V

K O N K U R S .
Kuratorjum Okręgu Szkolnego Białostockiego ogłasza 

i niniejszem, że w państwowych szkołach średnich Okręgu 
wakować będą z początkhm roku szkolndgo 1922/23, 
następujące itanuwiska:

a) Dyrektorów w Drohiczynie i Grodnie (męskie) 
Nowogródku i Słonimie;

b) Nauczycieli :
1) języka polskiego w Drohiczynie, Białymstoku 

meskie), Grajewie, Nowogródku, Słonimie, Lidzie, Łomży 
; (ztńskie i męskie) ;
| . 2) języka łacińskiego w Drohiczyn;e, Ostrołęce,
Słonimie, Łomży (męskie);

f 3) języka francuskiego w Drohiczynie, Nowogródku
<z jrz, niemieckim), Słonimie Lid;;ie i Ł iro iy  męskie 
i żeńskie);

4) języka niemieckii go w Drohiczynie, B ałymsloku 
żeńskie) Grajewie, Ostrołęce i Lidzie;

( 5': historji w Drohiczynie, Lidzie, Łomży (żeńskie
i męskie);

6) geografji w Ostrołęce (z przyrodą) i Łomży 
(żeńskie);

7) przyrody w Nowogródku (z geografią), Słonimie 
(z matematyką), Grodnie (żeńskie), Łomży (żeńskie
i męsk;e);

8) m atem atyk i w  D rohiczynie, O stro łęce, S łon im ie  
S u w a łk a ch  (m ęsk ie), Lidzie, Łom ży (żeńskie);

9) fizyki w Białymstoku (męski ), Łomży (męskie);
10) rysunków w Drohiczynie, Białymstoku (. eńskie) 

Słonimie, Grodnie (żeńskie), Łomży (żeóskii)
11) śpiewu W Drohiczynie, Nowogródku Słonimie;
12) robót ręcznych w Drohiczynie, Białymstoku (mę- 

( skie), Słonimi ', Udzie;
! 13) gimnastyki w Nowogródku, Słonimie, Lidzie,
Grodu e (żeński; ), Łomży (męskie)

Warunk', u dni winni odpowiadać kandydaci i.spo
sób wnoszenia, p»dań zostały podane w nr. 1o/84 iJzilti-
n ka Urzędów, g j MUnis erstwa W. R. i O. P. ' Podania 
winny być wi. nue-do Kuraiorjum najpóźniej do. 20-gn 

, ipca 1922 r. 2071

Akc. Tow. dia wyrębów sukienniczych |

„ R a k s z a w a ”
uchwaliło wypłacić za rok 1921 od każdej 
akcji nominalnej wartości 140 Mp. za zwro

tem kuponu Nr. 1.

dywidendę )00 Mp.
Wypłatę uskutecznia począwszy od d ;ia 
8. lipca 1922 Pulski Bank Krajowy we  

Lwowie. 2077

n a s i i c u n s .
na posady nauczycielskie w Równem ćfta 
7 ki. publicznych szkół pow szechnych w 

Równem potrzebni są;

t
il

■ u  u  ii  n  111
Warunki: Pobory według ustawy z dna 

13 lipca 1920 r. dodatek kresowy (50e/o dodat
ków drożyźnianych) m eszkanie dla samotnych, 
opał oraz dodatek mŁuski w kwocie 25.000 m';. 
miesięcznie. Podania należycie udokumentowali1 
składać należy w inspektoracie S kolnyin w Ró
wnem wojew. Wołyńskie do dnia 1. sierpnia. 
Nauczyciele czynni drogą służbową.

R. F leszyński 
2073 Inspektor szkolny.

W gimnazjum im. Bartosza Głowackiego w Opa
rowie potrz bni są od nowego roku szkolnego 

1922/23: polonista, filo log , m atem atyk. 
Płace według norm Komisji 5-ciu w War

szawie. 2078
Podania wraz z dokumentami na eży nadsy

łać do końca lipca b. r. pod adresem:
Eyrekcja gim nazjum  im. B artosza Gło

w ackiego w  O pafow ie. (W ojew. Kieleckie).

2/ąaąjcie cennika! '
* t

3 óie(c zehznycf)
<//a dorosłycf) i dzieci

u f i r m y

-  S a n to r a  
J3wów, So6ieskiego 3-

Wydział powiat, w Trembowli rozpisuje

k o n k u r s
n a  p o s a d ę  k » o  d i i  k t ó r a  
d r o g o w e g o  w  T r e m b o w l i

W arunki:
1) Obywatelstwo Polskie,
2) Nieprzekrocsony 40 rok życia.
3) Pob ry X.'"’(.ategor4 urzędników pańs wowych 

tudzież ryczą t na objazdy według umowy.
4) Pcdania należycie udokumentowane z dołą

czeniem życiorysu należy wnosić do Wydzia u 
powiatowego w Trembowli w terminie do 
końca lipca 1922 r. i zdemobilizowani mają 
pierwszeństwo.

Z Wydziału powiatowego.
Komisarz rządowy:

2070 Starosta RAD.

P f l & Y  i T R A l i S M I S J Z
pierwszo: *ędn j jakości no cenach fabrycznych 

643 Do-łeca Dom handlowy i techniczny
, .P 'Ł O ? “ L w ó w , ««. B a t o r e g o  t ,

Różne.

O d  b l i s k o  dwu iat ooło- 
żnie chora robotnica, dru

karska, wyniszczona chorobą, 
nie mogąc znsdeić przytułku 
w szpitalu ani w ni. uleczalni 
z powodu przepeinimia, u- 
p ras za tą dri :gą o datki, z 
którychby mogła choćby skro
mnie wyży ć. S ta c ja  M e- 
c b ó w il- .  Wszystkie datki 
przY.maje Administracja „Ku
riera Lwowski«eo“. 1446

łupię piękną wilię z t ó p  ogrodem,
slajn ią  garażem  etc. w  okolicy ul. Potockiego lub 29. Li
stopada, w cenie da 80.OrtO.OG9 Mp. Pośrednictwo bezw a
runkowo w ykluczone Z głoszen ia  pisem ne pod szyfrą  
„SANOK", nadsyłać do P ow szechnego  Biura ogłoszeń  

A lo jzego  Jacob iego , Lwów, Zim orowicza 14. 2080

A r t u r  S m u tn y , stroiciai
* *  fortepianów, Chmielow
ski egfl 5. przyjmuje strojenia 
i re n * ra c ie . 1947-

K tip n o  J s p r ż e d * .

HOTEL
z kawiarnią i restau 
racją w dużćm mie
ść e Wielkopolski, 

gdzis s \  wyższe szkoły, od 'JO lat 
is nie ący, 25 pokoi, sala, duży 
o g r ó d  restauracyjny, duże podwó
rze, stajnie, garaże i t- p. 100 me
trów  frontu Światło e.ektr.. ga , 
wodociąg, kanulizacja. Wszystko 
kompletnie urządzeń? i z komfor
tem umeblowane, z  poście5ą na 
32 łóżek, bielizną, naczyu era, 
szkłem, porcelaną i srebrem stoło- 
wem Pokoje gościnne przynoszą 
pół miljona marek miss. czystego 
zysku. Do objęcia natychm iast. 
Ceaa za wszystko razem dw a
dzieścia jeder miłjonów dwieście 
tysięcy mkp. Ofsrty proaz: nadsy
ła : do ,B uro adwokata dr. Jagiel
skiego, Foznań, ul. Rzeczypospo
litej 2. 2079

N tJWIĘKSZY WYB0R
w Poznańskim i na Pomorzu; dóbr 
rycerskich, majątków ziemskich, 
gospodarstw, ta bryk, tartaków, 
cegielń, zakładów przentystowo- 
handlowych, will I kamienic po
siada na sprzedaż •„FORTUNA’ 

Toruń, Szeroka ^2 233.2 tm

P a n i  Em ^  H e u a i r e l t
właścicielka pierwszorzędnego salonu mod we 
Wiedniu I, Kartnerstrasse 33 znana już P. T. Pu
bliczności tutejszej z czasćw przedwo ennych, zje
chała na krótki czas do Lwowa i zaopat żyła Skła

dnicę Pierwszej Krajowej fabryki Kapeluszy

Rudo lfa  Neuweiła
przy p l .  Marjackim łlczla 8.. w najnowsze modele 

kapeluszy strojnych już na sezon przyszły. |

S U k N l A  A
l e t n i a  t ^ l k o  « R k . ■ T f t ®  W

Wysyłamy wprost z naszej fabryki piękną d a m s k ą  ,atnią całi 
Irykot. nadzwyczaj praktyczną nadają.ą aię na każdą figurę n  k o i o p a o h :  
biały, elektryk, broazowy, szary, p'iskf>wy, zlelapy, a dbieski, -ozowy, 1 la, 
czerwony. bordo itd., najmodniejszy fason, salidnie wykończoną t y l k o  
z a  m k f? >  4 2 0 0 .  Przesyłka 300 mkp Przy zamówieniu 3 sukied i więcej 

przesyłka na nasz rachunek, \Vysvlamy zaraz pocztą za zaliczeniem. 
P ro s im y  a d re so w a ć : WARSYAWA, s k r z y n k i  p o c z t o w a  2 0 .

A .  I t O T B L A T ,  L ° K z n «  5 6 .
UWAGA*. W razie niespodobaiGa się zwracamy pieiłiądz:; w ciągu 8-nciu ani.

Z Drukarki Polskiej po4 zarządem Józef? Racz 3 lishieao we Lwowie, uL Cfaorążc/yzny 1. 3i. Reduktor' odpowiedzialny: ladens/ Stroiński.


